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Sytuacja we Francji 


Walka z Daladierem i jego antyrobotniczymi dekretami 


| cym trzy 1 pół tysiąca ludzi, który 


Akcja strajkowa we Francji ja- 
ko protest przeciwko dekretom Da 
ladiera trwa w dalszym ciągu. — 
We czwartek wieczorem — jak 
wiadomo — zajęło około 2000 ro- 
botników zakłady samochodowe 
Renault w Boulogne oraz zakłady 
Bieriota w Puteaux koło Paryża. 
Gwardia narodowa usiłowała ewa 

kuować fabryki, przy czym 
DOSZŁO DO LICZNYCH ZAJŚĆ, 
w czasie których jeden gwardzi 
da: został ciężko ranny od uderze- 
mia sztabą żelazną, drugiemu zaś 
Oko: 
Z ROBOTNIKÓW B. WIELU OD- 
l NIOSŁO RANY. 

Około godz. 22 cały dział war- 

sztatowy został oczyszczony Z ©- 


kady Renault 
"NIE MOGŁY PODJĄĆ PRACY. 
( Wokół. zabudowań rozstawiono 
zęste posterunki policji, 
"STRAJKI W PARYŻU. 
Strajk w Paryżu objął dotych- 
ezag 60.000 robotników. Do tego 
dochodzą jeszcze górnicy oraz 'ro- 
botnicy kolejowi -w .północno-fran. 
cuskich okręgach przemysłowych. 
ZAJŚCIA W DENAIN, 

W- Denain dzień minął wśród 0- 
gółnego podniecenia. O godz. 15 
oddziały gwardii ruchomej przyby 
ły samochodami na teren hut, ©- 
kupowanych przez 3 tys. strajku- 


jących. 

ROBOTNICY OTOCZYLI SAMO- 
CHODY GWARDII RUCHOMEJ 
į przedziurawili pneumatyki samo 
chodów, unieruchamiając je. Inna 
część robotników zablokowała 


wszystkie przejścia tak, że wezwa: 
na pomoc, musiała nadłożyć wiele 


drogi, by po przez Okoliczne wsie 
dostać się na tereny zakładów. Po 
między gwardią ruchomą a straj- 
kującymi doszło do starć, w któ- 
rych 


z. | 
Pokój oparty na bagnetach 


nej. świat ugiął się przed tą groż 
bą. Dzięki tej polityce, opartej na | 
ostrzy bagnetów, Niemcy uzyskali, 


Minister propagandy Rzeszy 
Gobbels, przemawiając w tych 
dniach w jednej z miejscowości 
sudeckich, Oświadczył: Uniknęliś- 
my wojny, grożąc wojną. Problem 
sudecki nie byłby nigdy rozwią- 
zamy po naszej myśli, gdybyśmy 
rewindykacji naszych nie poparli 
grożbą użycia naszej siły zbroj- 


groszy 


Sw. Tomasza 11-8 


PROLETARJUSZE WSZYSTKICH KRAJÓ 


WARSZAWA, SOZUTA 26 LISTOPADA 188 r. 


Wydawca: Rada Naczelna P. P. S. 


w ŁĄCZCIE SIĘ! 


„ŁODZIANIA* ŁÓŚŁ, Al Kościuszki 23, 
„ROBOTNIK BIAŁOSTOCKI” Białystok, Rynek Kośc useki 29. 


ROK XLV- 


vema zonie 
OPŁATA POCZTOWA UISZCZONA GOTÓWKĄ, 


NIECH ŻYJE 


SOCJALIZM! 


WARSZAWA 1, UL. WARECKA NÈ. 7 
REDAKCJA — tel. 5.06-70 


KASA | BUCHALTERIA 
. DRUKARNIA — owoc 

KONTO CZEKOWE W P.K.O.' 175 
) Pocztowe Przekazy: Rozrachunkowe 
- Urząd Pocztowy, Warszawa | Kartoteke R. 147 


Cena numeru TQ groszy 


at. 2.28 LL) prowincji miesięcznie zł. 2.50, zagranicą zł. 5.50. Za zmianę adresu 50 gre 
„ROJJTNIK PIOTRKOWSKI" Piotrxó v. Trys ul. Piłsudskiego 64 
„RÓBITNIX WILEŃSKI” Wilno ul. Bąbrowskieje 12. 


gr. Poszukiwanie 


Ogłoszenia tabelaryczne © $% proc. drożej, Układ ogłoszeń tekstowych | zwyczajnych 6-szpaltowy. Za treść ogłoszeń Redakcja nie. odzowiada 
owej 


PADŁO TRZECH RANNYCH. 
Na miejsce przybyli mer, podpre- 
fekt, deputowany 
przedstawiciele związku metalow- 
ców. Po długich rokowaniach u- 
stalono, że 
GWARDIA RUCHOMA WYCOFA 

SIĘ Z ZAKŁADÓW, 
po czym strajkujący robotnicy o0- 
puszczą huty. Robotnicy opuścili 
teren zakładów pochodem, 


liczą- ! rowi Daladier. 


udał się pod merostwo w Denain, | * 
eczora. | 


okręgu oraz | gdzie demonstrował do wi 


SĄ japońskie wykazały w 
KIEROWNICTWO SPRAW ciągu ostatnich dni. specjalną ak- 
WEWNĘTRZNYCH. tywność na terenie Chin  środko- 
Prezydent Lebrun powierzył peł | wych. Jak słychać, zamierzają one 
nienie funkcyj ministra spraw we- | przekroczyć ; granicę prowincji 
wnętrznych aż do powrotu mini- , Szansi i odciąć dostawę materialu 


stra Sarraut z Ank emie- wojennego i amunicji. dostarcza- 
Boy | nych tą drogą z ZSSR. Lotnictwo 


DALADIER OBJĄŁ 


i- zaoflarowanie pracy berpłatnie 


japońskie bombardowało we 
czwartek kilka ważnych. punktów 


strategicznych w prowincji Szan- 


si. * Obrzucono: bombami większe 
miejscowośc i tej prowincji, w 
tym stolicę Sian. 
Z. Chin 'po'udniówych donoszą. 
że w zatoce Bias skoncentrowano 


Całkowita zgodność poglądów Frangi i Anglii 


Zakończenie 


rozmów 


paryskich 


Generał Franco otrzyma prawa strony wojującej 


Agencja Ravata donosi: Roz- 
moówy francusko -. brytyjskie ad= 
bywały się w atmosferze setdecz- 
nej i pełnej wzajemnego zrozumie 
nia. Po zakończeniu rozmów wra 
żeńia. zebrane wśród” członków, 
obu delegacyj ' pozwalają « stwier- 
dzić, że osiągnięto 
CAŁKOWIĄ ZGODNOŚĆ POGLĄ- 
DÓW NA WSZYSTKIE. ZAGAD- 

NIENIA INTERESUJĄCE OBA 

PAŃSTWA, 

jak również na zasadnicze wyty- 
czne w akcji dyplomatycznej obu 
państw oraz w sprawach obrony 
narodowej dla utrzymania i zacho 
wania pokoju. Porozumienie mię- 
dzy Paryżem i Londynem w obec- 
nej chwili jest tak szerokie jak ni 
nigdy dotąd. W czasie wymiany 
poglądów nie zaznaczyły się 

ŻADNE SPRZECZNOŚCI. 

Przedmiotem rozmów przedpołu 
dniowych były dwie kwestie, a 
mianowicie: 


DEKLARACJA FRANCUSKO- 


przekreślenie klauzul traktatu wer 
salskiego į przyłączenie Austrij i 


Sudetów do Rzeszy, Siłą użyta w | 


odpowiedniej chwili podsta. 
wowym czynnikiem powodzenia. 


Lord Winterton przemawiał w 
czasie dyskusji nad sprawą pale- 
styńską w Izbie Gmin i stwierdził, 
że nie ma nic bardziej pożałowa- 
nia godnego, jak tego rodzaju za- 
mieszki i nieporządki, które panu 
jąsod dłuższego czasu w Palesty” 
nie. Rząd angielski zaprosił obec- 
mie przedstawicieli Arabów i Ży- 
dów na konferencję do Londynu. 
Celem tej konferencji jest osiągnię 
tie pokojowego porozumienia co 
da przyszłego '/ ustroju Palestyny, 


przy czym zobowiązania Anglii w 
stosunku do obydwóch stron mt- 
szą być traktowane na. tej samej 
platformie. Z chwilą osiągnięcia 
porozumienia 


podkreślił, że Rząd brytyjski pod- 
trzymuje koncepcję - żydowskiego 
państwa narodowego zapoczątko- 
waną w deklaracji Balfoura. 

i i ATEJ 


NIEMIECKA I ZAGADNIENIE — „wiążące się '4% zagadnieniem 


DOSTOSOWANIA WSPÓŁPRACY tgdsieiówoiih; jest bardzo 


FRANCUSKO - NIEMIECKIEJ Z | prawdopodobne, że: ministrowie 
ZAGADNIENIEM - WSPÓŁPRACY | zbadali: móżliwości! jakie nastręcza 


ZAGADNIENIE HISZPAŃSKIE, 
to wydaje się, że oba Rządy po- 


stanowiły utrzyrtać «zgodną linię 
postępowania w komitecie niein- 


Na irontsach chińskich 


Japonia sui: iii dostaw 


materiału wojennego i amunicji z Z.5.S.R. - 


większe oddziały japońskie, 'które 
mają być wysłane na wschodni.od 
cinek frontowy dla wzmocnienia 
ochrony przedpola Kantonu. Ja- 
pończycy zajęli, miasto Lungkong, 
położone na linii: kolejowej Hong- 
kong — Kanton. ; 


Ambasador, dok Craige- oå 
wiedził ministra spraw zagranięz= 
nych Arita, z którym odbył rozmo 
wę na temat japońskiej odpowie= 
dzi z dnia 14 listopada: na notę 
brytyjską. Ambasador Craige za- 
uważył, że wyrażony w odpowie 
dzi japoński punkt widzenia jest 
nie.do przyjęcia, a minister Arita 
ze swej «strony jeszcze raz wyjaś- 
nit podstawy, na jakich opiera; się 
stanowisko zajęte . przez „Japonię 
wobęc praw i interesów państw 
trzecich w Chinach. Minister Atie 
ta wyraził przekonanie, że Anglia 
zrożumie i użna stanowisko 
nii.» (PAT.)- 


FRANCUSKO - BRYTYJSKIEJ. W 


DZIEDZINIE OBRONY NARODO- 


WEJ. 
Zagadnienie hiszpańskie było | 
przedmiotem rozmów po południo 
wych.. Jeżeli chodzi o 


układ francusko - włoski z '16-g0 
kwietnia, traktowany ` jako. podsta 
„wa dla- polepszenia stosunków 
Francji” z Włochami, polepszenia, 
którego Francja pragnie z tych sa 
mych względów co i Anglia. Je- 


terweqcji w Londynie w tym sen- 
sie, aby domagać się wycofania 
wsżystkich -kbmbatantów! zagrani- 
cznych z obu armij hiszpańskich, 
co ma być warunkiem zasadniczym 
dla 


Na frontach 
Hiszpanii 


rezultat konferencji | donosi, że w diiiu -25 listopada, 
przedstawiony zostanie Izbie Gmin | w drugą rocznicę podpisania u- 
do zatwierdzenia. ' Lord ¿Winterton | kładu przeciw kóminternowskiego 


STOSUNKI FRANCUSKO-WŁO- 
e SKIE, 


t 
E d X i $ » 


Drugi: incydent na Orawach 


Napad na polską delegacje- 


na terytorium Czechosłowacji 


Ministerstwo spraw zagranicznych komunikuje: 

Dnia 24 listopada na delegację polską do mieszanej ko- 
misji delimitacyjnej polsko-słowackiej, udającą się samocho- 
dami na spotkanie z delegacją słowacką przez terytorium 
czesko - stowackie, zorganizowany został napad band lud- 
mości z udziałem władz i wojskowych czynnej służby cze- 
chosłowackich. 

Napad nosił wszelkie cechy aktu świadomego i zorgani- 
zowanego. Pokaleczeni przy tym zostali dwaj członkowie de- 
legacji oraz uszkodzone samochody. 

Napad miał miejsce w okolicach Zamki Orawskie w głę- 
bi terytorium słowackiego na terenach nie mających nic 
wspólego z przeprowadzanymi rektyfikacjami granicy. 

Ponieważ incydent o podobnym ciiarakterze miał już miej- 
sce w piątek ub. tygodnia w okolicy Czacy, delegacja pol- 
ska zmuszona była, po stwierdzeniu świadomej złej woli 
władz słowackich, przerwać dalsze prace. 

Rząd polski przedsięwziął kroki, zapewniające zadość- 
uczynienie i zabezpieczające terytoria widmie przy de- 
imitacji Polson, (PAT.). , 


? | a 
Totalna „Kultur a 
Niemieckie Biuro informacyjne | na trwałych podstawach. Wzajem- |. 
ti. | ne stosumki w dziedzinie nauki i 
sztuki, muzyki i literatury, filmu 
i radia, ruchu młodzieżoweg: 
sportu będą plancwo ' popierane 
i rozszerzane. Umiowa wchodzi w 
życie z dniem jej podpisania, a 


wygasa po: 12 miesięcznym Dome: 
dnim wymówieniu. 


śli chodzi o 


podpisany. ; został; w «Tokio nie- 
miecko - japoński układ w epra- 
wach : kulturalnych. W układzie 
tym stwierdzone zostało, . że oba 
układające się państwa. zamierza- 
ja oprzeć swe stosunki kulturalne 


UDZIELENIA PRAW STRONY 
WOJUJĄCEJ GEN. FRANCO. 
Sytuacja na Dalekim Wschodzie 

również była zbadana przez mi- 

nistrów francuskich `i angielskich. 

Dla zachowania’ własnych. intere- 

sów ña Dalekim Wschodzie oba 

mocarstwa postańowiły « prawdo- 

podobnie działać. 

Ww POROZUMIENIU ZE STANAMI 
' ZJEDNOCZONYMI: 

W; konkluzji ministrowie angiel 
scy 1 francuscy;postanewili utrzy- 
mywać stały, szeroki kontakt we 
wszystkich sprawach omówionych 
wczoraj, z pośród których' zresztą 
żadna nie miała charakteru palące 
go i'nie wymagała natychmiasto- 
wych decyzyj. 


Komunikat Sztabu. gen. Franco 
donosi, że na wszystkich frontach 
nie -zaszło nic. nowego. We środę 
lotnictwo powstańcze  bombardo» 
wało port Barcelony. Poza tym 
zrzucońo ' bomby. na. dworzec 
Pueblo «Nuevo; gdzie trafiony Z0- 


„stał ‘pociąg z materiałem wojen* 


nym. 


Statek amerykański „Falmouth“ 
uległ katastrofie: w` pobliżu Long 
Island. Katastrofę przypisać  nałe« 
ży szałejącej burzy Śnieżnej. ©“ le 
sach ' załogi składającej: się z! 30 
ludzi brak wszelkich wiadomości. 


Za przykładem „Trzeciej“ Rzeszy 


Władze gdańskie przystąpiły do 
dokładnej rejestracji majątków ży 
dowskich, albowiem, jak słychać, 
w niedalekiej już przyszłości wpro 


|wadzone zostaną prócz ogłoszo- 


Faszyści nie lubią prawdy 


nych ustaw . antyżydowskich spee 

cjalne -dekrety przeciw Żydom: na 

wzór dekretów. niemieckich. 
(ATE). 


Korespondent dziennika ame- |czliwe nastawienie pod “adresem 


rykańskiego ` „Chicago Daily 
News*. Frank Smothers, przeby- 
wający stale w Rzymie, został wy 
A akcj z granic Włoch. za nieży- 


* Żydowskie 


władz . faszystowskich: oraz, kryty- 
ką polityki zagranicznej Mussolie 
niego. i 


posterunki 


przed siedzibą nizmieckich :ln.i okrętowych 


Przed” "siedzibą i urządzeniami 


-Giekoięckich linii okrętowych w 


porcie nowojorskim mstawiono sil 
ne posterunki policyjne celem nie 
depuszczenia do antyniemieckich 


'demonstracji. Z polecenia bazar 


strza nowojorskiego, La Guardia, 
od: wczoraj «przed -siedzibą : Haine 
burg — America Linie pełni straż 
trzech policjantów Żydów: komi- 
sars: Finkielstein, Jakub Linker: i 
Isaac Goldstein. 


. 


Palestyńska polityka W. Brytanii 


Str. 


rezygnacja 7 Rusi 


- Zacene Gdańska 


Sensacyjne informacje prasy angielskiej 


ATE donosi z Londynu: 


„Times* donosi, że rząd nie- 


' rząd rumuński uczynił demarche 


Pod tytuem „Polska planuje za! miecki oficjalnie zaprzeczył pogło w Londynie i Paryżu przeciw POf- 


garnięcie Rusi Podkarpackiej“, 
„Evening Standart“ 
informacje, według 


Niemcami pertraktacje 
mą temat rzekomego 
„USUNIĘCIA Z GDAŃSKA IN- 
GERENCJ! LIGI NARODÓW, 
wzamian za co Niemcy zgodzi- 


łyby się na 

ZAJĘCIE RUSI PODKARPAC- 
KIEJ PRZEZ POLSKĘ I WĘGRY. 

Pismo podaje nawet datę 27 li- 
stopada jako termin, kiedy miała- 
by się rozpocząć wspólna akcja 
Polski i Węgier w tej sprawie, 

jedyną prawdziwą informacją 
w całym powyższym artykule jest 
stwierdzenie, że stosunki na Rusi 
Podkarpackiej stają się coraz bar 
dziej chąotyczne a władze czeskie 
są bezsilne, jeśli idzie o zaopatry- 
wanie ludności w żywność, xtórą 
fudność ta otrzymywała dawniej 
z dolin oddanych obecnie Wẹ 
grom. 

ATE donosi również: 

W związku z różnymi sensacyj 
nymi doniesieniami jednego z po- 
połudn'owych pism, stwierdzić na 
leży ce następuje: 


zamieszcza 


skom prasowym, jakoby czynił w 
środę demarche w Warszawie 


| sce | Węgrom, 


Tutejsze biuro Ligi Narodów za 


i Budapeszcie w kwestii Rusi Pod | przeczyło informacjom o rzekomej 


karpackiej. 


Tutejsze poselstwo rumuńskie | Ligi Narodów w Gdańsku i likwi. 
kategorycznie zaprzeczyio, jakoby! dacji jego urzędu. ; 


rezygnacji Wysokiego Kom sarza 


Izba Gmin odbyła w czwartek de- | o charakterez wojskowym, lecs © 


batę w sprawie polityki  palestyń- 
skiej Rządu brytyjskiego. 

Debatę ctworzył minister kolonii 
1 dominiów Malcolm Macdonald, któ 
ry na wstępie przeciwstawił się pro 
pagandzie idącej z zewnątrz, a za 
rzucająecj okrutne postępowanie 
wojsk brytyjskich wobec Arabów, 

Zagadnienie Palestyny jest jednak 


|w gruncie rzeczy zagadnieniem nie 


Lasy płoną w Kalifornii 


Z Hollywood donoszą, że poża:|z powodu niekorzyetnych warun- 


ry lasów w pobliżu miejscowości 
Santa Monica w Kalifornii trwają. 
Dotychczas przeszło 3.00 hektarów 
lasu padło pastwą płomieni. Stra- 
ty oceniane są na kilka milionów 
dolsrów. „Miejscowość Santa Mo» 
nica jest uczęszczana przez arty- 
stów filmowych z Hollywood, któ- 
rzy posiadają tu swe własne osie- 
dla wypoczynkowe. Zagrożone są 
również miejscowości San Bernar- 
dino oraz Ventura. Dotychczas 
pastwą płomieni padło 650 do» 
mów, wśród których znajduje się 
kilka will znanych artystów filmo» 
wych. Akcja ratunkowa ma do 
zwalczania olbrzymie trudności 


Deklaracja trancucko -niomiecha 


Wiadomo obecnie, że francusko- 
niemiecka dekleracja ogłoszona 
wd w pierwszych dniach przy- 

go tygodnia prawdopodobnie 
podczas wizyty, jaką w Paryżu 
słoży niemiecki minister spraw za 
ych p. von Ribbentrop. 
twierdza się również, że dekla- 
racja składać się będzie z 3-ch 
tów, s których 1) dotyczyć 

się wspólnej woli Francji i Nie 
miec utrzymywania dobrych sto- 
sanków sąeiedzkich, 2) stwierdzi, 


że Francja i Niemcy nie wystąpią 
wobec siebie z ža disan nowymi 
rewindykacjami terytorialnymi, 
zaś 3) postanawiać będzie poro- 
zumiewanie się w razie gdyby wy- 
nikły sprawy sporne. 

Francusko - niomiecka deklara- 
cja nieagresji komentowana jest 
dzisiaj obszernie przez całą prasę 
francuską z tym, że większość 
dzienników odnosi się do niej s re- 
zerwą. (ATE). 


Strajki we Francji 


Robotnicy największej fabryki | nicy w kopalniach, okupując szy- 


mamochodów pod Paryżem zakła- 
przystąj w 
czwartek wieczorem do strajku, 
który rozszerza się obecnie na 
wszystkie nieomal przemysłowe 
©%ręgi Francji. Ogólna liczba straj 
kujących obliczana jest na prze” 
szia 50.000. 
Z okręgów północnych sygnal. 
zują, że oprócz metalowców do 


strajku przystąpili również robot- 


by. 

Od czwartku strajkują również 
robotnicy portawi oraz pracowni" 
cy dwuch zakładów naftowych w 
Rouen, Okupując warsztaty pracy. 
Do ostrych zaburzeń doszło rów- 
nież w wielkich zakładach meta- 
lurg'cznych w Valencienne, W o. 
siędlu przemysłowym Dionaut 0- 
koło 500 strajkujących okupowało 
dworzec towarowy, udaremniając 
normalny ruch pociągów. (ATE). 


Za nieudolną obronę Kantonu 


Głównodowodzący chińską ar- 
miş kwantuńską gen. Ju-Han-Mou 
z własnej woli złożył godność na- 
czelnego wodza w tym rejonie, by 
w ten sposób ponieść karę za nie» 
udolne prowadzenie walk obron- 
nych, które doprowadziły do za- 
jęcia Kantonu. Pozostawiając bo- 
wiem zatokę Bias nieomal zupeł. 
nie bez osłony wojskowej, gene- 
rał ten spowodował ewakuację 
Kantonu ze względów strategicz- 
nych. Po zajęciu Kantonu pojawi- 
ły się pierwotnie pogłoski, że gen. 
Je-Han-Moun popełnił  ndradę. 


Wiadomość ta została dzić urzędo» 
wo zdementowana przez rzeczni- 


ków atmosferycznych. Władze za: 
rządziły ewakuację wszystkich za- 
grożonych miejscowości, gdyż po» 
żar, który objął obecnie już prze- 


strzeń długości 30 km, grozi ogól- 
mą katastrofą,  Zmobilizowano 
wszystkie straże pożarnę w Los 
Angelos i okolicy, 


Niemieckie plany kolonialne w AYL 


Z dobrze poinformowanego żró- słość tych trzech wiadomości po- 
dta donoszą do „Neuer Vorwarte"| twierdza się, jeśli wziąć pod uwa 


o zamiarach niemieckich utworze- 
nia środkowo = airykańskiego pan 
stwa kolonialnego. Czytamy w pi- 
śmie tym co następuje: 

Trzy doniesienia z pośród wie- 
lu, dotyczących zagadnienia kolo- 
nialnego, wskazują na siopień ak- 
tualności, jakiej sprawa ta nabra 
ła. W berlińskich kołach polity- 
cznych utrzymuje się nadal wiado- 
mość, iż niemieckie żądania kolo- 
nialne już wysłane zostały do Lon 
dyna. 

Z tą wiadomością łączy się pól- 
urzędowa wiadomość z Londynu, 
iż ze strony angielskiej ani jeden 
krok nie będzię uczyniony bez u- 
przedniego porozumienia się z 
Francją. A wreszcie trzecia infor 
macja donosi, iż kilku Żydom nie 
mieckim, którym pozwolono na 
wyjazd do Windhuku (dawniejsza 
niemiecka połudn.-zachodn. Airy- 
ka), w ostatniej chwili zezwole- 
nie to cofnięto, gdyż wkrótce Ży- 
azi ci stanęliby przed koniecznoć- 
cią ponownego opuszczenia miej- 
sca pobytu, gdyby mandat nad tą 
częścią Afryki przeszedł! znowu w 
ręce niemieckie. 

Prawdopodobieństwo | donio- 


ge niemieckie cele kolonialne w 
Afryce. 

Niemcom nie chodzi dziś == jak 
to często odgaduje prasa zagrani- 
czna — 0 zwrot dawnych niemiec 
kich kolonii lub o ekwiwalent w 
postaci innej części Afryki. Niem- 
cy żądają jednego i drugiego. Wy 
nurzenia prasy zagranicznej 0 wy- 
danie Niemcom innych kolonii a- 
frykańskich wzamian za dawniej- 
szę niemieckie są w Berlinie chęt- 
nie czytane i skrzętnie notowane. 
Niemcy w odpowiedniej chwili po 
wołają się na te głosy prasy za- 
granicznej, gdy będzie chodziło © 
zaokrągienie ich dawnych posia- 
diości. ` 

Niemcy żądają zwrotu kolonii w 
ten sposób, że Kamerun, Niem. 
Poiudn. Zachodnia i Niemiecka 
Wschodnia Afryka utworzyłyby 
środkowo -~ afrykańskie państwo 
kolonialne kosztem ziem dzielą- 
cych tę dawne posiadłości niemiec 
kie, a zatym kosztem francuskiej 
Afryki Ekwatorialnej, belgijskiego 
Konga i portugalskiej Angoli, 

Apetyt =» jak widzimy =» mają 
dobry, í 


Na wybrzeżach Morza Adriatyc 
kiego sząleje burza o niezwykle 
gwałtownej sile. 

W pobliżu Pola zatonęło kilka 
statków rybackich, a zabudowa” 
nia przybrzeżne zostały zmyte 
przez . Pod Fasana zatonę:o 
około 50 łodzi rybackich. W po- 
bliżu Neapolu parowiec o pojeme 
ności 8300 ton osiadł na mieliżnie. 


Nieustannie ipdn ją wiado» 


ka Rządu kwantuńskiego Jun-Jue. | mości o wielkich sakodach, wyrząe 


Opowieści drutów telegraficznych 


CY SAMOLOTÓW 

W STANACH ZJEDN. 

Wiceminister wojny, Jonhson, potwier- 
dził wiadomość, że Rząd Stanów Zjed- 
noczonych zawarł umowę s kilkn firma- 
mi lotniczymi w sprawie budowy 8.500 
samolotów najszybszych typów, Sarad 
zwięksgyły stan liczebny amerykańskie» 


12 TYS 
WOJSKOWYC. 


Komitet Ekonomiczny 
Rady Ministrów 


W czwartek odbyło się pod 
przewodnictwem p. wicepremiera 
E. Kwiatkowskiego posiedzenie 
Komitetu Ekonomicznego mini- 
strów, który m. in. wysłuchał spra 
wezdania p. ministra rolnictwa 
i reform rolnych o kształtowaniu 
się cen rolniczych w okresie bie- 
żącej kampanii zbożowej oraz 
sprawozdania podsekretarza sta- 
ny w Minisiertowie Skarbu, p. Mo 
rawskiego o rezultatach wprowa» 
ESEAS RECEPTE ABE OC OW TED SA 


Na Węgrzech | 


Regent Horthy odroczył sesję 
pariementu do dnia 1 grudnia br. 


dzenia opłat przemiałowych. 
Poprawione szacunki zbiorów 
pozwalają stwierdzić na tle cało» 
kształtu sytuacji gospodarczej, iż 
w r. b. Polska nie posiada istot- 
nych nadwyżek w pszenicy i w ów- 
zaś nadwyżka statystyczna ży- 
ta * jęczmienia jest mniejsza niż 
początkowo obliczano.  Urucho- 
mione przez Rząd środki oddzia» 
ływują stopniowo w kierunku zdej 
mowania tej nadwyżki z rynku, 
pozwalając przypuszczać, że rów» 
nież ceny zboża podlegać będą 
stopniowej dalszej poprawie, któ. 


ra powinna się przejawić wyraź- 
niej w drugiej połowie bieżącego 


roku gospodarczego. (PAT). 


|80 lotnictwa wojskowego do 12.000 apa- 

ratów. Wiceministec dodał, że pg z 
ment wojny rwiększy również liczbę 
czołgów oras dział przeciwlotniczych. 


ROCZNICA PAKTU PRZECIW 
KOMINTERNOWI 


em Konoye przez Hitlera s okazji rocz. 
nicy podpisania paktn przeciwka Ko 
minternowi. 
REZYGNACJA  KSIĘŻNY ATHOLL 
Wybitne posłanka do Izby Gmin, 
księżna Atholl, zgłosiła ową rezygnację 
s mandatu. Przyczyną jej ustąpienia jest 
nieporozumienie s komitetem konserwa- 
tywnym okręgu, s którego sprawuje 
mandat Pomimo swych konserwatyw- 
cych zapatrywań, ka. Atholl jest gorącą 
zwolennieską ńskiego Rządu 
hiszpańskiego i odbyła kilkakrotnie 
podróż do Hiszpanii czerwonej. Poza 
tym krytykuje ona w ostrych słowach 


peiors prem. Chamberlaina wobec 
iemiev i Włoch. 
150 LUDZI ZABITYCH PRZEZ 
ZWAŁY SKALNE 


Na Santa Lucia, największej 
z wysp ard w Indiach zachodnich 
wydarzyła się katastrofa, która pocię 
150 ofiar w Indziech. Na 

deszczów © 
ły się zwały skalne, które przygniotły 
szereg chat tubyłców. Straty materia'ne, 
wywołane przez katastrofę są oceniane 


dzonych przes orkam,  szalłejący 
już od 24 godzin nad Danią. 
W Grindeted. zawierucha porwa- 
ła wiatrak wysokości 15 metrów 
i rzuciła go na szyny kolejowe. 
W porcie Eiebierg panuje wielkie 
zaniepokojenie o losy około 50 
kutrów rybackich, znajdujących 
się na pełnym morzn, We wszyst 
kich portach duńskich orkan spo» 
wońdował wielkie uszkodzenia urzą 
dzeń portowych. 


Lucia jet prawie wyłącznie kreolską. 
NIE MA ZJEDNOCZENIA 
Zarząd słowąckego „Stronnictwa Nae 
rodowego“ oświadczył pe ostatnim po» 
siedzenim, że niema zamiarn połączyć się 
z partig ks, Hlinki. Stronnictwo to jest 
jedyną partią w Słowacji, któar nie przye 
stąpiła do partii ks, Hlinki. 
ZAJŚCIA W JOHANESBURGU 
W czwartek wieczorem wynikło starcię 
pomiędzy faszystami a uczestnikami wie» 
em „antyfagzystowskiego*, Posiłki poli. 
cyjne rozpędziły walczący tłum pałka» 
mi gumowymi. Jest 30 rannych. 


charakterze politycznym, Wojska 
mogą przywrócić porządek, lecz nie 
mogą zapewnić pokoju. Jest to epra 
wą Rządu. 

Minister oświadczył, że jego zda- 
niem zagadnienie uchodźców z Hu. 
ropy, nie może być załatwione w 
Palestynie. Potępiając akty gwałtu 
i sabotażu, należy uznać szczery pa 
triotyzm Arabów. Z drugiej strony 
faktem jest, że materialnie na dekla 
racji Balfura skorzystali nie tylko 
żydzi, ale i Arabowie. Niesprawie- 
dliwe jest twierdzenie Arabów, ja- 
koby Żydzi wypierali ich z Palesty- 
ny. Cywilizacja, jaką Żydzi wniesii 
do ziemi palestyńskiej, wyszła na 
dobre ludności arabskiej, 

Agencja żydowska domaga się po 
większenia imigracji do Palestyny. 
Minister przyjął w tej sprawie przed 
stawicieli Żydów, którzy wczoraj 
przesłali mu odnośne propozycje 

Nalezy sobie uprzytomnić, że nie 
można Arabów poddać władzy 2y- 
dów. Podobnie jak nie można 7y 
dów poddać władzy Arabów. Dla 
znalezienia wyjścia Rząd zwołuje 
konferezcje z Arabami i żydami w 
Lendycie, uważając, że tylko na tej 
drodze pozytywne ¿“związanie jest 
możliwe. Konferencja żydowsko-a- 
rabska zbierze się w Londynie ną po 


czątku stycznia. Rozmowy toczyć 
się b:dą najpierw między Rząjera 
brytyjskim i Arabami, następnie 
zaś uiędzy Rządem brytyjskim a 
żydami, po czym, jak minister ma 
nadzieję, konferencja zamieni wię w 
obrady wszystkich trzech strom 
przy wspólnym stole. 

Minister oświadczył, że w obec" 
nych warunkach plan podziału bar 
lestyny na dwa państwa wydaje się 
nieaktualny i nie realny, Rząd sts- 
rać się będzie znaleźć właściwe roge 
wiązanie drogą konferencji z ATR 
bami | z żydami i chętnie weźmie 
pod uwagę sugestie jednej 1 drugiej 
strony, 


Wiatr halny 


Wiejący w Zakopanem od dwn dni 
silny wiatr halny poczynił dość poważe 
nę szkody, zrywając m, in. oa dwa de» 
mach dachy, Poza tym wiatz obalił lie» 
ne słupy teiegraficzne i telefoniczne, 
co na krótki czas przerwało w paru 
miejscach dostawę prądu elektrycznego 
oraz umieruchomiło pewne odcinki sie» 
ci telefonicznej. Duże stosunkowo szko» 
dy poczynił także w drzewestanie ls- 
sów tatrzańskich. Po wietrze spadł śnieg 
z deszczem, pokrywając wyżeze partie 
gór świeżą powłoką. 


AEP CZY R TOWARZE EAEE LAS IE BRZ AENEA 


Obchody 20-lecia Niepodległości 


DĘBICA. 
Obchód 20.lecia Niepodległości 
odbył się tu bardzo uroczyście. 
Rozpoczął się on pochodem 
przy dźwiękach orkiestry ZZK z 
Rzeszowa. Na przedzie szła mło- 


Uroczystość zorganizował miej” 
scowy Komitet PPS wespół z kla 
sowymi związkami zawodowymi. 
RZESZÓW. ' 

Klasa pracująca Rzeszowa Oba 
chodziła uroczyście święto 20-lecia 


dzież ze sztandarami, następnie | Niepodległości. 


Komitet miejscowy PPS, a za nim 
klasowe Związki Zawodowe, 

Na Rynku odbyło się. manifesta- 
cyjne zgromadzenie. Najpierw or- 
kiestra odegrała Hymn Narodowy 
i „Czerwony Sztandar”, po czym 
do zebranych przemówiła przyby» 
ła z Krakowa tow. Puchalska. Pięk 


Uroczystość odbyła się w dużej 
sali Domu Ludowego, Sala była 
szczelnie zapełniona. Zagaił tow. 
Habaj, wiceprezes Zarządu Kołą 
ZZK. 

Po recytacji marsza E. Szyma 
nowskiego p.t. „Niepodległość”, 
zabrał głos przybyły z Warszawy, 


ne jej przemówienie było kilkakrot- tow. R. Froehlich, który w dłuż” 


(nie oklaskiwane. 

Po zgromadzeniu, znowu rozwi- 
nął się pochód, który przeszedł u- 
licami miasta do gmachu „Soko. 
ta", gdzie odbyła się uroczysta 
akademia. 

Młodzież socjalistyczna popisy- 
wała się śpiewami i deklamacjami, 
po czym obszerne przemówienie 


narodowe i społeczne wygłosił 
tow. R. Froehlich z Warszawy. 

Cała uroczystość zrobiła miłe i 
podniosłę wrażenie. 


szym przemówieniu  zobrazowałł 
powstanie Kościuszkowskie, pov 
wstanie listopadowe i styczniowe, 
oraz walkę PPS o wyzwolenie. Du- 
żą część przemówienia poświęclł 
Polsce Niepodległej oraz wysiłkom 
polskiej klasy pracującej, która 
pod przewodnictwem PPS I klaso” 


| wych Zw. Zawodowych prowadzi 
na temat walki PPS o wyzwolenie , 


ciężką walkę o demokrację | wy* 
zwolenie społeczne. 
Uroczystość zakończyła się odes 


kors „Czerwonego Sztandaru”, 


( WIADOMOŚCI SPORTOWE =) 


SENSACIE DNIA 


ZAMIAST KANADYJCZYKÓW — 
AMERYKANIE, 
Kierownictwo sekcji hokejowej 
Dębu otrzymało z Londynu wiado- 
mość, że kanadyjska reprezentacja 
hokejowa nie będzie mogła przyje- 
chać do pom wa? w para 4 ore 
nieważ przyj o py 

po! przy. je. do 


w zp Alez: w Szwajcarii 3— 


12 lutego, 

jednak Dąb otrzy- 
ość, że amerykańska re 
prezentacja hokejowa, która rów- 
nież przybywa do Europy na mi. 
strzostwa Ańwiata, będzie mogła ro- 
zegrać dwa mecze w Polsce w okre- 

sie między 16 a 24.ym stycznia. 

SPRAWA UDZIAŁU POLSKI 
W ROZGRYWKACH © PUCHAR 


propozycji w tej sprawie. 
s 


Zwolan e 


sesji Sejmu i Senatu 


PAT donosi: W „Monitorze 
Polskim“ z 25 b, m. ukażą się za» 
rządzenia Pana Prezydenta Rzpli- 
tej o zwołania Sejmu i Senatu, 

Zarządzenie Prezydenta Rzpli- 
tej o zwołaniu Sejmu brzmi: 
ły yy art. 12 pkt, b) 

e) metawy konstytucyjnej zwo” 
łuję Sejm na płatna Pie 
nie do Warszawy na dzień 28 listo 


me 40.000 funtów. Ladność wyępy Santa pada 1938 r. godz. 10, otwierając 


|z tym dniem sesję nadzwyczajną 


dla ukonstytuowania się Sejmu. 
Przedmiotem obrad Sejmu pod. 
czas tej sesji może być ponadto 
sprawa regulaminu Sejmu*. 

Zarządzenie Pana Prezydenta 
Rzplitej e zwołen!in Senatu ma 
brzmienie analogiczne. 

Senat został zwołany na pierw- 
sze posiedzenia do Warszawy na 


PZPN nie jest zresztą do tej sprae 
wy ze względu na liczne trudnoścą 
organizacyjno . 
nie nastawiony, 
skłonny do udziału reprezentacji 
polskich w rczgrywkach między) 
stwowych środkowo eur 

puchar Svehht. 


RADA NAUKOWA W.F. O SPOR- 
CIE SZKOLNYM. 

W dniach 29 i 30 bm, odbędą się 
posiedzenia Rady Nauko 
wej W. F. poświęcone sportowi w 
szkole, Na posiedzeniach tych refe» 
pp. Sikorskiego, Strzeleckiego, Rot. 
nerówna i Sikorski, 

DZIENNIKARZE SPO 

U MIN, ULRYCHA, 

Prezes związku iskich szwiąs= 
ków sportowych min. Ulrych przy: 
ją w czwartek delegację pd. ad 
dziennikarzy sportowych w osobach 
pp. Sikorskiego, Strzeleckiego, Rot" 
herta, Szenajcha 1 Mosina. Na kon- 
terencji omówiono wzajemny stome 
nek między naczelną magistraturą 
sportu polskiego a prasą sportową,» 


CZY DOJDZIE DO SKUTKU 
MECZ PIŁKARSKI LWÓW ~= 
KRAKÓW, 

Przed kilku dniami zarząd PZPN 
wyznaczył na dzień 27 bm, do Lwo- 
wa rozgrywę finałową o puhar Poł- 
ski pomiędzy reprezentacjami Krae 
Kowa i Lwowa. 

Zarząd Krakowskiego Okr. Zw. 
Piłki Nożnej zebrał się we śródę 
wieczorem na specjalnym posiedze» 
niu, na którym zdecydowano się, 
zę względu na to, iż decyzja r 
du PZPN jest sprzeczna z uch 
walnego zgromadzenia PZPN z r. 
ub, nakazującą rozgrywanie finałów 
o puhar Polski w Warszawie, do 
meczu we Lwowie nie stanąć. Jedno 
cześnie zarząd Krak. OZPN zdecy* 
dował, iż gotów jest, mimo zakoń. 
czenia sezonu, wystawić swą repre» 
zentację, ale tylko w tym 
o ile mecz przeniesiony do 
Warszawy, 

W tej sprawie zarząd PZPN miał 
raz jeszcze interwęniować w Zarzą- 
dzie Krakowskiego OFZN w. ciągw 


dzień 28 listopada r. b. godz. 17-tą, ! czwartku. 


rozwiązane!... 


Niech będzie bogom chwała!.. 


Dostojne tury mogą spać spo-| 


kojnie w dziewiczych  ostępach 
Puszczy Białowieskiej. Sarny lẹ 
bliwe niech przebiegają odtąd 
pez bojażni poprzez gąszcza le- 
éne. | zając — strachajło niech 
nabierze animuszu. | wróbel oby 
ćwierkał bez trwogi. 


MASONY — ROZWIĄZANE! 
Znikną z». LASÓW PANSTWO- 
WYCH. A jeżeli który nie znik- 
nie — to pięć lat murowanych... 

Wyobrażam sobie, jaki wicher 
triumfu rozpiera zacne piersi pp. 
Budzyńskiego i  Dudzińskiego. 
Powinni teraz rzec, jak ów Rzy- 
mianin starożytny: „oto zwolnij- 
cie nas! spełniliśmy swoje zada» 
nie; przechodzimy na emerytu- 
rę* (mówiąć nowoczesnym języ: 
kiem biurokratycznym). 

Ale cóż tam ie Budzyń- 
ski i Dudziński! To dopiero dru- 
ga transza... Prawdziwy „wino- 
wajca uroczystości", jak powiada- 
ją Moskale, — to p. Morawski. 
To jest ojciec duchowy „antyma- 
soństwa“ Iskiego. Genialny 
człowiek, Napisał i wydał kilka- 
naście broszur, BLIŹNIACZO DO 
SIEBIE PODOBNYCH, a każ- 
da... „rewelacyjna“. Nie oszczę- 
dził nawet świętego Jana z „Apo 
kalipsy*. Gnostyków sklął, jak | 
psów. Sponiewierał „tem plariu- 
szy“ U nas w Polsce poszukiwał 
masonów na razie wśród „sanato- 
rów” później — po r. 1926 — © 
graniczył zakres poszukiwań do... 
lasów państwowych. Jako że mó- 
wi Pismo Święte, iż człek mądry 
winien być ostroźny niby wąż... 
P. Morawski daje w swojej bro- 
szurce ostatniej niedwuznacznie 
do zrozumienia, że należy mu się 
katedra uniwersytecka. 

Dlaczego nie? — jeżeli wolno 
mi użyć ulubionej formułki Ne. 
lewek. 

g ' e. 


A ja — ezłowiek ciekawy i wea- 
le nie mason — proszę teraz u- 
Polaków: 

NÓŻKI NA STÓŁ! 

Pisał tyle razy p. Morawski, że 

wszystko o masonach wie. Pisał 

Leon Kozłowski, że ma „ka- 
lendarze*, Masony są. rozwiązane 
i zakazane. Nikomu nie grożi 
zemsta z ich strony. Więc walcie, 
panowie, bez ceremonii. Kto? 
jak? kiedy? i którędy? Po co ma- 
cie ukrywać to, co wiecie. W alcie 
nazwiska i okoliczności, W yczy- 
salem wszak w jednej z encyklik 
papieskich XVill stułecia, że po- 
siadanie tajemnic masońskich i 
NIE UJAWNIANIE ich przed 
władzą świecką i duchowną sta- 
nowi GRZECH CIĘŻKI.. 

No, odwagi! . 

ARCHIWISTA. 


nabożeństwo żałobne, 


„FASZYZM gorszy, niż cholera i diuma 


Na zjeździe samorządowym w 
Nowym Yorku burmistrz tego 
miasta -La Guardia oświadczył 
m. in: 

„Zarodki faszyzmu i hitleryzmu 
są BARDZIEJ NIEBEZPIECZNE 
OD CHOLERY I DŻUMY i nale- 
żałoby te doktryny umieścić na 
kwarantannie. Co może zyskać 
Ameryka Południowa lub Central- 


W poniedziałek, dnia 28 listopada, jako 
w pierwszą rocznicę zgonu 


JANUSZA 


ŻUŁAWSKIEGO 


odbędzie się w Kościele Garnizonowym przy 
ul, Długiej w Warszawie, o godz. 8. 30 rano, 


Granice zbrojeń Sprawa Gdańsk 


Wobec szaloaego wyścigu żbro 
jeń na świecie, ekonomiści i poli- 
tycy na Zachodzie zastanawiają 
się nad pytaniem: czy da się okre 
ślić granicę zbrojeń, metę tego 
szalonego wyścigu?  Wskazaliś= 
my niedawno, że obecny „zbrojny 
pokój”, narzucony światu przez 
faszyzm, kosztuje już tyle co ko- 
sztowala wojna świa.owa w pierw 
szych miesiącach. Ale ludzkość 
„jakoś“ to wytrzymuje, skutki ©- 
każą się dopiero po latach. 

Pewien badacz, Stelan Possony, 


zajął się kosziami wojny totalnej i| 


m. in. obliczył, ile potrzeba żela- 
za i stali w takiej wojnie. Według 
niego I rok wojny na froncie 1000 
kim. pochłania — z jednej strony 
— Ok, 16 milionów ton żelaza w 
razie defensywy, a 37 milionów w 
razie ofensywy. Obliczenia ame- 
rykańskie idą dalej i na ofensywę 
„przeznaczają“ aż 60 milionów 
ton. Jeżeli weźmiemy skromniej- 
sze obliczenia naszego autora i 
przypuścimy, że w razie wojny 
europejskiej front rozciągać się bę 
dzie tylko na 2000 kim., to, biorąc 
pod uwagę, że do wojny potrzeba 
dwóch stron, roczna konsumcja 
żelaza i stali wynosiłaby 64 milio- 
nów toń w defensywie I 148 milio 
nów w olensywie. 


Produkcja europejska stali do- 
sięgła w r. 1937 rekordowej cyfry 
56.1 miliona ton, a razem z Rosją 
— 74 milionów ton (obliczenia Lu 
cien Laurat'a, francuskiego ekono 
misty socjalistycznego). Cyira ta, 
jak widać, przewyższa tylko o 15 
proc. ilość stałi potrzebnej w de- 
fensywie i stanowi zaledwie po!o- 
wę tego, czego potrzeba przy 0- 
fensywie. Jeśli przyjąć, jak to 
czyni Laurat, że średnie zużycie 
stali w wojnie zaczepno = obron- 
nej wynosi 100 milionów ton, to 
okaże się, że Europa produkuje tyl 
ko trzy czwarte tej liczby. Cała 
zaś produkcja Świata przewyższa 
zapotrzebowanie — obliczone ra- 


o czym zawiadamiają 


Żona i Rodzina 


, 


na od najazdu hitleryzmu? Dla 
czego dyktatury czynią wysiłki, by 
za pomocą podstępów handlowych 
lub dyplomatycznych stanąć moo 
ną stopą w Ameryce Południo- 
wej? Czy dlatego, że przynoszą 
istotnie zainteresowanie lub. prźy- 
m narodom ansrikodckimi 


IC PODOBNEGO“, 


Str. 


Nie jest tóódna mige 


r 


f ków, 
$ Parit 


š 


P 


niewątpliwie będzie on równie dobry i dla 
Zrób jeszcze dziś próbę, która przekona 


Panią! Użyj mydła Palmolive nie tylko do twarzy, Ñ 
J leca również do kąpieli. Mydło Palmolive za- ży 
wdzięcza swój zielony kolor obfitym ilościoma 
olejku oliwkowego, użytego de jego wyrobu 


Sliema 
LMOLIVE/ 


arzeniem każdej kobiety jest gładka skóra į delikatna, jasna cera. Łatwo te 
tmożna uzyskać. Małe Pięcioraczki są tego żywym dowod:m. 

Z początku kąpano je tylko w olejku oliwkowym. Następnie dano im mydło 
WJ . Palmolive. Ponieważ olejek oliwkowy == użyty do wyrobu mydła 
Í Palmolive — okazał się dobroczynnym dla Pięcioracze =p 


ena Shula! 
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czej za nisko, bo tylko przy fron- 
cie 2 tys. kim. — tylko o 35 proc. 

Jak widać, wojna totalna mo- 
giaby się załamać po roku £ po- 
wodu braku żelaza, niezbędnego 
środka do prowadzenia wojny. Mo 


ku samej wojny bowiem wynalaz- 


głaby, ale pewności nie ma. w to- 
czość ludzka zaostrza się i potę-|jeń, w konkurencji 


pomagają mu wypełnić łuki w zbro 
jeniach. Ale jeśli liczyć się z mo- 
żliwościami jwira, z możliwością 
wojny państw „osi“ z państwami 
Zachodu, to z biegiem czasu mo- 
że się wytworzyć coś w rodzaju 
„Starcia zbrojeń* w czasie poko- 
ju, starcia w samym wyścigu zbro 
zbrojeniowej. 


Marsjanie w Warszawie 


zuje. „l w s. 1914 przepowiadano, 
że wojna zakończy się po kilku 
miesiącach, bo dlużej nikt tego nie 


Takie starcie może doprowadzić 
do załamania się zbrojeń, albo do 
wojny z samego. nadmiaru zbro- 


wytrzyma, a jednak przetrzymano | jeń. 


4 taia. 

Po Monachium, mocarstwa za 
chodnie, jakby w odwet za ponie- 
sioną klęskę, zabrały się ze zwięk 
szoną energią do dalszych. zbro= 
jeń. „Oś“, szczerze czy obiudnie, 
wyraziia zdziwienie ż tego powo- 
du: jak to „uratowało się” pokój, 
a w odpowiedzi na to nowe zbro- 
jenia? Hitler pono zamierzał pro- 
ponować Anglii zawarcie ukladu 
lotniczego i chodziły nawet siu- 
chy, że Hitler wystąpi z jakimś pla 
nem rozbrojenia. Pog:oski te rych- 
to ucichły, nikt bowiem nie wie 
rzył im, były to może baloniki pró 
bne, puszczone przez faszyzm. 


Ale w tych pogłoskach i baloni 
kach próbnych jest żdżbło praw- 
dy. Idzie o to, że w dziele zbro= 
jeń „oś“ wyprzedziła mocarstwa 
zachodnie, które muszą ją teraz do 
ganiać. Ale „oś“ jest już u szczy= 
tu swych możliwości zbrojenio- 
wych, podczas gdy Zachód dopie- 
to naprawdę przystępuje do mobi 
lizacji wszystkich swych sił į za. 
sobów. Łatwo zrozumieć, że „OŚ” 
niechętnie patrzy na ten przypływ 
fali zbrojeniowej na Zachodzie, 
stosunek sił bowiem między Za- 
chodem a „osią'* może się wkrótce 
okazać dla niej niepomyślny. S.ąd 
zjawiają się nawet słuchy, że „oś“ 
chce „zmusić* Anglię i Francję do 
wstrzymania zbrojeń, do utrzyma- 
nia ich na poziomie obecnym, ko 
rzystnym dla „osi”. W jaki spo- 
sób „oś“ moglaby zmusic do tego 
Zachód, trudno na razie dostrzec. 

Rzecz jasna, polityka zbrojenio- 
wa wiąże się ściślę z polityką 2a- 
graniczną. Ciągłe ustępstwa Ża* 
chodu dla „osi“ wzmacniają ją 
militarnie, a osłabiają Anglię i 
Francję. „O“ powiększa swój po- 
tencjał wojenny kosztem  siabych 
państw, wnacnia swe pozycje stra 
iegiczne przez zabory cudzych 
ziem. I dla tego linia zbrojeń świa 
towych nie bieży prosto, lecz wy* 
kazuje liczne załamania i w rezul* 
tacie trudno na razie powiedzieć, 
po czyjej stronie będzie wyższość 
zbrojeń, zwlaszcza, że nie można 


Tak czy owak, wszystkie te 
czynniki razem biorąc, a więc: ko 
szta zbrojeń, sięgające zawrotnych 
sum i wysysające soki z gospo- 
darstw narodów, szczupiość zapa- 
sów metali w świecie dła prowa- 
dzenia wojny totalnej, a wreszcie 
sam bieg zbrojeń i ukryte w nim | 
niebezpieczeństwa — wszystko to 
razem składa się na materiał pal- 
ny, którego nie można gromadzić 
bez końca i który prze.o tworzy 
„naturalna* granice zbrojeń. . 
(JMB.). 


' W celu zapewnienia 


Głos „Danziger Vorposten" 


Czytelnicy wiedzą, że sprawę 
Gdańska omawialiśmy często, że 
ewolucję stosunków gdańskich 
śledziliśmy pilnie i szczegółowo. 
To też nasi czytelnicy złudzeń w 
sprawie Gdańska mieć nie powin- 
ni. 

Przypominamy przy tej sposob- 
ności, jak ciskano się na nas za 
rzekomo bezpodstawne „alarmy“ 
(„Czas”). Przypominamy „uspa- 
kajający" głos „PIP-u'* (Polskiej 
Informacji Politycznej”) i t. d. 

Ale przyjrzyjmy się dniu dzisiej- 
szemu. Nie będziemy oceniali dzi- 
siejszej rzeczywistości gdańskiej 
tak, jak chcielibyśmy. Ale zacytuje 


'my miarodajny dziennik gdański 


„Danziger Vorposten* (oczywiście 
hitlerowski), a zobaczymy, gdzie 
się znajdujemy... 

„Danziger Vorposten* odpowia- 
da krakowskiemu „IKC'+owi, któ. 
ry donosił, że ma być zniesiony 
Komisariat Ligi Narodów w Gdań- 
sku, że nastąpi wobec tego rewi- 
zja Traktatu Wersalskiego w czę- 
ści, dotyczącej Gdańska, . że 
Gdańsk przestanie być „wolnym 
miastem” stanie się zaś PAŃ- 
STWEM NIEMIECKIM PRZY BO- 
KU NIEMIEC, a rządy będzie spra- 
wował NAMIESTNIK w osobie hi. 
tlerowskiego „Gaułeitera”, 

Otóż „Danziger Vorposten* przy 
tacza informacje „IKC" i pisze tak: 

„Powtórzenie informacyj „IKC" 
i.ich brzmienie nie oznacza po. 
twierdzenia z naszej strony, że pu- 
szczona przez prasę polską w cha. 
rakterze balonu próbnego teza re- 
wizyjna była w tej postaci plass- 
czyżną rozmów polsko a niemiec- 

l kich”. 


miejsc w naszych 


SALONACH RESTKURACJJNYCH 


uprzejmie prosimy Wielce Szanownych gości o łaskawe 
woześniejsze telefoniczne zamawianie stolików » tel, 2.95-93 


DYREKCJA HOTELU BRISTOL w vasszawiesa. 
SRONIGACZERGKCACNO t aao e A a W 


Przegląd prasy 


GDAŃSK. 
O dokonywujących się zmianach 
w Gdansku pisze „Polonia”: 

Nie elalismy nigdy optymi- 
ZMU pewnych działaczy Stronnie- 
twa Narodowego, którzy publicz. 
nie wyrażali nadzieję, iż wobec 
ogromnego zwiększenia Rzeszy 
przez zajęcie Austrii 1 Sudetów 
Gdańsk stanie się w jej oczach tak 
małym drobiazgiem, iż będzie mo- 
gła z niego zrezygnować. Cała do- 
tychczasowa polityka Niemiec hi- 
tlerowskich wskazywała, iż nie za. 
mierzają one rezygnować z żadne- 
go skrawka ziemi, zaludnionej 
przez Niemców. 

SZKOLNICTWO POLSKIE 

w NIEMCZECH, 
Władze „Trzeciej" Rzeszy Z8- 


przeprowadzić linii granicznej mię mknęły wydział polski w akademii 


dzy Zachodem a „osią“ wobec 
pro-faszystowskiej polityki Cham- 
berlainów, którzy teraz np. ofią- 
rują Mussoliniemu  25-milionową 
pożyczkę | przez to bezpośrednio 


į pedagogicznej w Bytomiu. O tej 
, nowej represji w stosunku do. pol- 
skiego szkolnictwa w. Niemczech. 


pisze „C(joniec"; / - 
Nie ma prawa nauczania nikt, 


kto nie jest obywatelem Rzeszy. 
O ile zatym braknie nauczyciel- 
stwa polskiego, w takim razie 
szkoły polskie będą zachwiane i 
zamykane. Cel zbyt jasny, ale me- 
toda, jaką Niemcy obrali, zbyt nie 
bezpieczna dla nich samych. Wy- 
starczy nam tylko zastosować tę 
samą metodę, a wtedy szkolnio- 
"twe niemieckie w Polsce zawiśnie 
w powietrzu. 

Nie rozumiemy, dlaczego nasze 
władze nie doprowadziły dotych* 
„czas do zniesienia powstałego w 
Bytomiu stanu i nie zmusiły władz 
niemieckich do cofnięcia swego 
zarządzenia. Zarządzenie niemiec 
kie jest zupełnie pozbąwione pod- 
staw. Jeżeli zaś Nietncy będą się 
upierali przy swoim, w takim ra- 
zie, zgodnie z deklaracją obu rzą 
dów z dn. 5 listopada ub. r. trzeba 
zastosować wobec nich zasadę 
wzajemności, Okazji posiadamy 
zbyt wiele. r 

S-EK. 


| 


] 


W tym powiedzeniu zastanawiae 
ją dwie rzeczy. Po pierwsze — Q 
jakich „rozmowach polsko - nie- 
mieckich* pisze gdański dziennik, 
Społeczeństwo polskie nic o nich 
nie wie. Po drugie — dlaczego 2 
polskiej strony miał być puszczon 
„balon próbny”? 

Dalej „Danziger Vorposten* na. 
trząsa się z rzekomo „nieprzejed* 
nanego“ stanowiska Polski w spra 
wie gdańskiej, które widocznie ule 
gło zmianie, į pisze tak: 

„informacje „IKC”* mają w ne» 
szym pojęciu zadanie przygotowań 
opinię polską na to, że musi naste 
pić zmiana politycznej i gospodar 
czej pozycji Gdańska drogą dobre» 
wolnego porozumienia między Berme 
linem i Warszawą. 

Ta zmiana kursu w informowew 
miu opinii polskiej może być z punk 
tu widzenia Gdańska tylko god. 
tana s uznaniem. 


„Danziger Vorposten* oświade 
cza, że faktycznie ujednolicenie 
Gdańska z „Trzecią"” Rzeszą 
nastapilo, że w żwiązku z tym 
muszą kiedyś nastąpić zasadnicze 
tozmowy Polski z Niemcams: i 


bereits erfolgten Amgleich Dam» 
zigs an das Reich) będzie mtusiałą 
być kiedyś przeprowadzona powa» 
żna dyskusja o zasadniczej rewizji 
stosunków gdańskich. 


Tyle hitlerowski dziennik. Czyw 
telnik zdaje sobie, naturalnie, spra- 
wę z wagi tych opinij. 

Uderza go przede wszystkim te, 
że polskie społeczeństwo mie było 
poinformowane o rzekomych roze 
mowach polsko-niemieckich. Ude” 
rza go ton, w którym dziennik pł+ 
sze o dokonanym już „Angleichu' 
Gdańska z Rzeszą. Uderza go—jak 
słusznie podkreśla krakowski „Dz. 
Narodowy“ — zapowiedź 
niczej rewizji stosunków polsko» 
gdańskich. Uderza go wreszcie, 
jak wspominaliśmy, niejasność 
kwestii, dlaczegóżby Polska miała 
puszczać „balon próbny”. 

W każdym razie jedno jest pew 
ne, że sprawa Gdańska przecho” 
dzi dalszą ewolucję i że 
czeństwo nasze dowiaduje się © 
tej ewolucji przypadkowo i uryww 
kami... c. 


Podaj bratnią dłoń 
bezrobotnemu. 


Złóż otiarę 
na Pomoc Zimową, 


Komunikat 


Już ukazała się broszura p. Ł: 
Objaśnienia Ustawy © 
radnych gromadzkich, gminnych 
i powiatowych, 

Ta akiualna i bardzo ważna dla 
każdego działacza wiejskiego bro» 
szura jest zarazem  niczastąpie» 
nym przewodnikiem w na 
dzących wyborach wiejskich. 

Cena 10 gr. za egzemplarz. Przy 
zamówieniach ponad 20 egz. or- 
ganizacje otrzymują po 7 gr. 
mówienia wraz z gotówką należy 
adres Sekretariatu 


GQ: 


czyli co może zdziałać stalowa wola 


Gdy wiosną r. b. lotnik amery- 
kański Hovard liughes w ciągu 
miespełna czterech dni obleciał do 
okoła całą ziemię, mówiono, że 
famtazja Juliusza Verne'a została 
przez rzeczywistość dwudziesto- 
krotnie prześcignięta. 

Gdy przed paroma dniami mia- 
łem sposobność zwiedzenia COP, 
nasunęła mi się na na myśl inna 
fantastyczna powieść Juliusza Ver 
ne'a o niemieckim inżynierze, któ- 
ry zbudował miasto ze stali, a któ- 
re nazwcł Stahistadt (Stalowym 
grodem). | znowu musiałem stwier 
dzić, że to, co widziałem na wzglę 
dnie niewielkim odcinku C. O..P., 
przewyższa fantastyczny twór Ver 
ne'a, nie wiem tylko, czy 20-krot- 
nie, czy 200-krotnie. 

Przyzwyczajeni do tego, że każ 
dy pokaz zaczyna się u nas z opó- 
żnieniem, że żadna wystawa nie 
jest nigdy na dzień otwarcia zu- 
pełnie gotowa, z najwyższym zdu 
mieniem szeroko otwieramy oczy, 
dowiadując się, iż w tym miejscu, 
gdzie dziś stoi Stalowa Wola, 
miasto z asfaltowanymi ulicami, 
chodnikami, kwietnikami, z kana- 
lizacją, ' wodociągiem, Światłem 
elektrycznym i gazem świetlnym, z 
gimnazjum, liceum. hotelęm i sta- 
cją kolejową — że w tym miejscu 
przed 20-ma miesiącami szumi ły 
drzewa puszczy sandomierskiej i 
że dnia 18 marca 1937 r. w ciszy 
tej nuszczy rozleg? się stuk topo- 
rui, wycinającego pierwszą sosnę. 
t Las zaczął się cofać. Ustępował 
przed stalą i przed stalową wolą 
ludzi, którzy powiedzieli sobie — 
„tu będzie założone miasto", 

a CELE C. O. P. 

Stworzenie wielkiego ośrodka 
przemysłowego w połaci kraju, 
której punkt centralny stanowi uj- 
ście Sanu do Wisły, spowodowane 
zostało kilkoma względami. Prze- 
de wszystkim chodziło o odsunię- 
pie przemysłu od granic zawsze 
bardziej narażonych. Dalej cho- 
dziło © większą równowagę gos- 
podarczą pomiędzy poszczególny- 
mi dzielnicami kraju, czyli — in- 
nymi słowy — o zatarcie różnicy 
wraz o możliwe zrównanie Polski 
B z Połską A i © wypełnienie tre- 
ścią gospodarczą „dziury“ w przy 
słowiowym „obwarzanku”, z jakim 
porównał marsz. Piłsudski Polskę 
pod względem gospodarczym. 

JW granicach Centralnego Okrę- 
gu Przemysłowego znalazły się 
powiaty łańcucki, rzeszowski, rop- 
czycki, miele:ki i sąsiednie, gdzie 
mamy największe przeludnienie na 
wsi i gdzie rozdrobnienie gruntów 
doszło już do ostatecznych granic. 

CO ZWIEDZILIŚMY 


W zainicjowanej przez p. wice- 
premiera i ministra Skarbu Kwiat 
kowskiego wycieczce wzięli udział 
przedstawiciele Rządu z p. wice- 
premierem na czele, przedstawicie- 
te wojskowości z p. wiceministrem 
gen. Litwinowiczem na czele, 
przedstawiciele sfer gospodar- 
czych i prasa. W ciągu trzech dni 
zwiedzono budowę wytwórni ni- 
trozwiązków „Boruta“, pracującej 
dla przemysłu obronnego; Wytwór 
mię Silników Lotniczych w Rze- 
szowie, fabrykę obrabiarek firmy 
H. Cegielski w Rzeszowie, stano- 
wiącej oddział fabryki tejże firmy 
w: Poznzniu; budowę fabryki opon 
samochodowych „Stomil“ w Dębi- 
cy; fabrykę kauczuku syntetyczne- 
go w Dębicy; budowę wytwórni 
mtas plastycznych „Lignoza* w Pu 
stkowie; budowę wielkiej wytwór 
ni pfatowców w Mielcu, która sta- 
nówić będzie drugą obok Okęcia 
(pod Warszawą) tego rodzaju fa- 
brykę w skraju i wytwórni amuni- 
či w Majdanie - Dębiu (w budo- 
wie) oraz Stalową Wolę. 


CECHA CHARAKTERYSTYCZ- 
> NA C.O.P. 

Ogólną cechą charakteryzującą 
zarówno placówki pracy będące 
jeszcze w budowie, jak i będące 
już w ruchu jest TEMPO pracy. 
Tego już nie można nazwać ame- 
rykańskim tempem. To jest tempo 
jakiegoś wyścigu, jakiegoś galopu 
pracy, w którym motorem poru- 
szającym jest entuzjastyczna eg- 
zaltacja, czy — jeśli kto woli 
ëgz^ltowany entuzjazm i szlachet- 
ma rywalizacja. 

W C. O. P. żadne terminy nie 
są dotrzymywane. Zamierzone pra 
ce są w większości wypadków wy 
konywane PRZED ustalonym w 
alanie terminami. . 


Ażeby nie być gołostownym — 
przytoczę kilka  charakterystycz- 
nych przykładów. 

Prace koło budowy fabryki opon 
samochodowych w Dębicy rozpo- 
częto wiosną r. b. Dnia 1 kwietnia 
przystąpiono do wyłlesienia terenu, 
dnia zaś 304g0 czerwca r. b. ukoń 
czona została konstrukcja stalowa 
hali fabrycznej o frontonie długo- 
ści ćwierć kilometra, oraz gotowe 
była bita droga dojazdowa, wio- 
dąca nasypem na teren fabryczny. 

W Stalowej Woli — jak już 
wspomniałem — 18 marca 1937 r. 
wyrąbano pierwszą sosnę, 7-go zaś 
kwietnia r. b. t. j- po upływie 1-go 
roku i 20 dni wypuszczono z fa- 
bryki pierwszą armatę. 

W przeciągu tego czasu wyko- 
nano 13 km sieci kolejowej, 10 km 
dróg bitych, 13 km chodników, 10 
km sieci kanalizacyjnej, 36 km 
sieci wodociągowej i 200 km ga- 
zociągu z Jasła. Stalowa Wola jest 
jedyną, w Europie fabryką poru- 
szaną i ogrzewaną gazem ziem- 
nym. 98 proc. prac budowlanych 
już dziś wykonano, a za kilka mie- 
sięcy wszystkie działy fabryki bę- 
dą w pełnym ruchu. 

O rok wcześniej.niż planowano. 

O tempie wybudowania i urucho 
mienia f bryki Cegielskiego świad 
czą następujące daty: 


kwiecień 1937. — początek bu- 
dowy hali; 

lipiec 1937 =. koniec budowy 
hali; 

wrzesień 1937 — początek uru- 
chomienia produkcji; 

grudzień 1937 — wykonanie 
l-ej serii produktu. 

Dziś fabryka zatrudnią już oko- 
ło 170G pracowników. 


Wreszcie ostatni przykład: 


Budowę fabryki sztucznego kau 
czuku (keru), p. f. Zakiady Chemi 
czne „Dębica“ rozpoczęto w poło- 
wie września r. 1937. Montaż roz- 
poczęto I kwietnia r. b., ukończo- 
no l lipca r. b., a inicjator tej fa- 
bryki, która na wypadek wojny u- 
niezależnia Państwo nasze od im- 
portu kauczuku z zagranicy, w U- 
stalonym w planie dniu dostarczy 
p. wicepremierowi pierwszą rolkę 
polskiego syntetycznego kauczuku, 
który jest wynalazkiem polskiego 
chemika. Produkcja sztucznego 
kauczuku może mieć olbrzymie 
znaczęnie 'dła rolnictwa, gdyż pro- 
dukowany jest: ze spirytusu i 
wzmożona: produkcja syntetyczne- 
go kauczuku pociągnie : za sobą 
większe uprzymysłowienie gospo- 
darstw rolnych przez zwiększenie 
produkcji spirytusu na cele tech- 
niczne. RA 
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Problem Morza Śródziemnego 


Doniosłe zagadnienie 


Świat cały deliberuje głównie 
nad kwestją Europy środkowej. 
Rzecz zrozumiala: ofensywa Hitle 
ra, po zdobyciu Austrii i Sudetów, 
postawiła na porządku dziennym 
szereg doniosłych  kwestyj. Np. 
kwestję niemieckiej drogi na 
wschód, na Ukrainę Sowiecką, po- 
przez Czechosłowację, Węgry i 
Rumunię. jest to zarazem kwestia 
otoczenia Polski od po:udnia... 

Jednakowoż istnieje DRUGI wiel 


ki problem, postawiony na porząd 


ku dziennym światowej polityk: 
przez faszyzm. Tym razem przez 
faszyzm wioski. Jest to problem 
morza Śródziemnego. By:o by b'ę 
dem nie do darowania — nie wi- 
dzieć tego problemu, zwłaszcza, 
że się łączy, krzyżuje z problemem 
Europy Środkowej. Aby zrozumieć 
Europę dzisiejszą, należy. zanalizo 
wać obydwa problemy. Naturalnie, 
nie wyczerpują całej skomplikowa 
nej problematyki świata dzisiejsze- 
go: wystarczy wskazać na trzeci 
problem — Pacyfiku (walka Japo 
nii z Chinami i ZSSR, po części z 
Anglią i Stanami Zjednoczonymi). 


-Na czym polega problem mo- 
rza . Śródziemnego? Naturalnie 


‘przede wszystkim — na rywaliza- 


cji ANGLII i WŁOCH. Ale rzecz 
jest bardziej skomplikowana, niż 
się wydaje na pierwszy rzut oka 


Przeciw zalewowi barbarzyństwa 


protestuje 


Niemiecka Socjalistyczna Partia Pracy w Polsce 


Egzekutywa Niemieckiej Socja. 
listycznej Partii Pracy w. Polsce 
ogłosiła następującą odezwę: 
„Ostatnie wydarzenia w Niem- 

czech przybrały formy i rozmia- 
ry, które nakładają na każdego 
przyzwoitego Niemca, a na socja” 
listę niemieckiego w szczególno- 
ści, obowiązek zaprotestowania 
przeciwko tej hańbie, która spa- 
da na naród niemiecki wskutek 
tych wydarzeń. 

Zawsze podkreślaliśmy i pod- 
kreślamy to również dziś, iż prze” 
śladowania Żydów w Niemczech 
stanowią jedynie przejaw nie- 
mieckiej narodowo - „socjalisty. 
cznej kontrrewolucji*. Nigdy nie 
doszło by w Niemczech. do eks- 
cesów tego rodzaju, gdyby naród 
niemiecki był wolny, gdyby mógł! 
działać wedle własnej woli. 

Liczne aresztowania nie-Żydów 
którzy odważyń się przeciwsta. 
wić hańbie prześladowań żydow- 
skich, ostra reakcja przeciwko 
tym, którzy oburzają się na te 
nieludzkie czyny, dowodzą aż na- 
zbyt wyraźnie, że grabienie ży- 
dowskich mieszkań i przedsię- 
biorstw, barbarzyńskie napady na 
ludność żydowską 1  aresztowa- 
nie dziesiątków tysięcy nie jest 
dziełem narodu niemieckiego, lecz 
dziełem tych, którzy panują dziś | 
nad narodem niemieckim, utrzymu 
jąc go w niewoli. 

W chwili, gdy świat na nowo 
został zaalarmowany i przerażo- 
ny niesłychanym terrorem nacjo” 
nalizmu, musimy przypomnieć o 
tym, że w niemieckich obozach 
koncentracyjnvch jęczą dzies'ątki 
tysięcy nie - żydów, przestępstwo 
ich polega jedynie na tym. że 
przeciwstawili się narodowemu 
„socjalizmowi”, który ściąga na 
Niemcy hańbę pogromów żydow- 
skich. Mus'mv przypomnieć o *ych 
tysiącach, których życie zostało 
zniszczone przez narodowy „So- 
cjalizm*, ponieważ pragnęli wol- 
ności dla Niemiec. 

W związku z tym musimy za 
obecne stosunki w Niemczech 
uczynić współodpowiedzialnymi 
wszystkich tych. którzy wskutek 
niewiedzy czy dla w'asnego inte- 
resu, z tchórzostwa czy głupoty, 
torowali drogę do władzy , naro- 
dowemu .„socializmowi”, lub też 
usiłują go utrzymać przy tej wła- 
dzy. 

Jako socjalni demokraci potę- 
piafśmy stałe indywidualny ter- 
ror w walce z reakcią. Niemniej 
przeto musimy ze wstrętem odrzu 
cić próbę narodowego „socjaliz- 
mu', który bierze sobie za pre- 
tekst szaleńczy czyn nieletniego. 
aby zepchnąć w nędzę setki ty- 
sięcy. 


Środki, których chwyta się na- 
rodowy -„socjalizm*, dowodzą, .że 
jest on na- drodze do: załamania 
się. Gwałty, stosowane przez na- 
rodowy „Socjalizm” wobec niewin 
nych i bezbronnych,: nie są dowo- 
dem jego siły, lecz dowodem jego 
zmierczhu. x 

Nasz: protest ma -się jednak 
przyczynić również do tego, aby 
nienawiść i wrogie nastroje, wy- 
wołane przez tę hańbę, zostały 
odwrócone od- narodu . niemiec” 
kiego. Powinny one dotknąć  je- 
dynie narodowy „socjalizm“, a nie 


Z ostatniego zeszytu „Zielonego 
Sztandaru* . podajemy artykuł o 
„plotce, wyssanej s brudnego pale 
oa“ w brzmieniu dosłownym. 

2 Red. 

Wychodzi w. Warszawie tygod- 

nik „Zespół“ wydawany podob- 
noć przez grono urzędników mini“ 
sterstwa rolnictwa. . Choć pismo 
to stoi na gruncie prorządowym, 
potrafiło na ogół biorąc, zdoby» 
wać się na sporą dozę przyzwoito- 
ści i zrozumienia dla niezależnego 
ruchu ludowego. |. 
Tym bardziej więc zdumiał nas 
ostatni numer „Zespołu*, zawie- 
rający notatkę tak .głupawą i tak 
obrzydliwą, że zrozumieć nam tru- 
dno, jak redakcja mogła ją pu- 
ścić. A treść owej notatki jest 
następująca: 

Pu!k. Sławek poniósł klęskę i że 
by się odegrać szuka  sprzymie- 
rzeńców, Gdzie ich szuka? U- tu- 
dowców „gatunku piastowego”*— 
u Witosa — u takich, których mo- 
żna pozyskać korzyściami . mate- 
rialnymi. Pomocnicy Sławka, Ko- 
złowski i Kleszczyński, którzy są 
prezesami izb rolniczych  kielec* 
kiej i krakowskiej iuż robią „siuch 
ty“ z ludowcami i starają się im 
ułatwić objęcie władzy w organil- 
zacjach rolniczych, ale tylko takim 
ludowcom, którzy są czuli na ko- 
rzyści materialne, natomiast uni- 
kają skrzętnie „wiciowców*... | kto 
wie — powiada dalej „Zespół“ — 
czy Witos i ludowcy „typu piasto 
wego”, czuli na „sprawy mate 
rialne" nie pójdą na. tę Siuchtę 
ze Sławkiem i sławkowcami, ale 
za to doły chłopskie, a zwłaszcza 
młodzież wiciowa nie pójdzie na 
to. 

Tak brzmi w streszczeniw owa 
notatka w „Zespole“, 

Jakie są zamiary i pragnienia 
tak płk. Sławka jak i jego zwo- 
lenników, tego nie wiemy. Wie- 
my natomiast, że wszystko to, co 


naród niemiecki i Rzeszę aie- 
miecką!. . 

Z satysfakcją stwierdzamy, że 

niemiecki świat pracy w Polsce 
okazał swój skromny udział w 
dziele pomocy dla ludzi, wydalo- 
nych: z- Niemiec. Spełnił on-w ten 
sposób nie: tylko swój ludzki obo- 
wiązek, lecz wspólnie z resztą 
świata robotniczego Polski do- 
wiódł owej ludzkiej solidarności, 
która koniec końców zwycięży 
narodowy „socjalizm” w- Niem- 
czech i reakcję na całym: świe- 
cie“ 
w notatce „Zespołu“ odnosi się do 
ludowców, jest częściowo plotką 
wyssaną z brudnego palca, czę- 
ściowo obrzydliwą napaścią, zwia 
szcza na Witosa, a częściowo na- 
iwną próbą wywolania zamiesza- 
nia w ruchu ludowym, 

Niechże panowie z „Zespołu” 
przyjmą do wiadomości: Stronnic- 
two Ludowe nie liczy na żadne 
„Siuchty* i na żadne kombinacje. 
Nie liczy na to, że ktoś coś da. Li- 
czy tylko na wiasne siiy chiopskie 
i na to, co sobie chiopi wywalczą. 
Z puik. Sławkiem nie mieliśmy i 
nie mamy żadnych stosunków. 
Nie szukaliśmy z nim żadnych po- 
rozumień wtedy, gdy p. Sławek 
trząsł Polską, kiedy miał władzę, 
kiedy nas wsadzał do Brześcia, 
Berezy, więzień, a kiedy niejeden 
może z panów z „Zespołu“ kłaniał 
mu się w pas. Dziś, kiedy p. Sła- 
wek został pokonany, zresztą swo 
ją własną bronią, nie kopiemy go 
wprawdzie, gdy leży na ziem; po- 
konany, ale nie mamy, ani ochoty, 
ani interesu, ani potrzeby wcho- 
dzić z nim w porozumienie, już 
choćby dla tego, że nie. przedsta- 
wia żadnej siły, 

To jedno, 

Po drugie: Przez szereg lat po- 
zostawali ludowcy poza organiza. 
cjami rolnymi, częściowo dla tego, 
że je (słusznie czy nie słusznie) 
bojkotowali, a częściowo dla tego, 
że ich w sposób sztuczny, przy po- 
mocy hamulców stawianych i 
przez ministerstwo rolnictwa, nie 
dopuszczono do tych organizacji. 
Jeżeli dziś gdzieś się ludowcy prze 
dostają, a nawet opanowują nie- 
które organizacje , to 
nie dzięki protekcji p. Kleszczyń- 
sk'ego, Kozłowskiego czy innego 
sławkowca, ale dzięki swej sile, 
dzięki temu, że już chłopi nie po- 
zwalają przejść nad sobą do po- 
rządku dziennego. 

I wreszcie, rzecz ostatnia: Pa- 


Dia Anglii morze Śródziemne 
jest wielką, zasadniczą, jeśli wolno 
iak się wyrazić, drogą do źróde. 
własnej potęgi. A więc przede 
wszystkim do Indyj i Australii. Ale 
także do posiadłości afrykańskich 
i do wpiywów nad Pacyfikiem, np. 
w po!udniowych Chinach. Także 
do Egiptu i Palestyny. Dlatego 
też w ciągu dlugich dziesięcioleci 
Anglia umacniaia wszystkie dostę- 
py do morza Śródziemnego (Gibrai 
tar), e.apy (Malia) i wyjścia, zwła 
szcza okolice Suezu. Naturalnie, 
można sobie wyobrazić drogę do- 
kola Afryki, ale to droga duga i 
trudna; zresztą do Palestyny, Su- 
danu etc. nie prowadzi. Zabezpie- 
czenie sobie» morza Śródziemnego 
stało się jednym z kanonów an- 
gielskiej polityki światowej. „Gi- 
braltar, Malta, Suez to indje — u- 
czy się miody Anglik w szkole — 
a Indje, to podstaw? zycia W. Bry 
tanii“. 


Włochy ostatnie skoncentrowa- 
ty całą swą politykę — nad mo- 
rzem Śródziemnym, i w ten sposób 
stały się dla Anglii grożnym ry- 
walem. Hi Bałkany, świat 
arabski s.ały się filarami tej polity 
ki. Dla tego właśnie Wiechy mu- 
siały zrezygnować ze swych wp.y 
wów w Europie Środkowej (Au- 
stria, obecnie Węgry). że jedno- 
cześnie dwóch polityk prowadzi 
nie są w stanie, a pomocy Hitlera 
dla swych aspiracji śródziemno- 
morskich potrzebują. Abisynia sta 
ła się oczywiście cząstką tej poli- 
tyki: wprawdzie nie leży sama nad 
morzem Śródziemnym, ale wpływa 
na stosunki -nad tym morzem, bo 
1) grozi Suezowi; 2) grozi Suda- 
nowi; 3), grozi Niłowi. (jezioro Ta 
na w. Abisynii, od którego zależy 
gospodarka nad Nilem). Zresztą 
pozycja Anglii w Egipcie osłabła; 
tym większe znaczenie ma pozycja 
Italii w. Libii i Abisynii, Tak faszy 
stowska Italia organizuje swe 
„imperium“ nad morzem. Śródzie- 
mnym, — „wzorem Starożytnych 
Rzymian“, dla których. posiadłoś- 
ci afrykańskie również odegrywały 
rolę. 

Powstał więc wielki KONFLIKT 
angielsko - włoski. Ostatnio zna- 
ny „paki“ Chamberlain = Mussoli- 
ni miał na celu uregulowanie spor 


ach 


nowie z „Zespołu”, z, ministerstwa 
rolnictwa, z rządu i obozu rządo- 
wego muszą się pogodzić wresz- 
cie z tym, że niezależny ruch he- 
dowy obejmujący i starych i m?o- 
dych jest zwarty i jednolity. W 
Stronnictwie Ludowym dawno już 
zapomniano o podziale na „pła- 
stowców*, „wyzwoleńców* czy 
„chłopowców*, a między ruchem 
„starych i „młodych”* jest Ścisła 
łączność i współdziałanie. Oba te 
ruchy są na dole tak poprzeplata- 
ne i tak się o siebie zazębiają, że- 
pociągnięcie linii granicznej jest, 
bardzo często niemożliwe, bo uzia 
łacze wiciow; pracują równocześ- 
nie w Stronnictwie Ludowym, a 
ludowcy w „Wiciach*. A jeżeli 
gdzieś nawet pozostanie jakiś 
zgrzyt, to o rozsądzenie w każ- 
dym razie nie chodzimy do mini- 
sterstwa rolnictwa i nie pójdzie- 
my. To też na nic się nie zdadzą 
brzydkie intrygi i próby wbijania 
klina m'ędzy ludowców, czy też 
między ludowców i wiciowców, 

Co się zaś tyczy półsłówek wy- 
powiadanych w notatce © Prez. 
Witosię. to od kogo, jak kogo, ale 
od członków „Zespołu” będących 
podobnoć urzędnikami ministe- 
rialnymi, możnaby wymagać wię- 
cej subtelności. Wszak wiadomo 
im, że ani Witos nie może sam od- 
pisać na wszystkie zaczepki ani 
my nie mamy swobody pisania 3 
nim! 

że w obozie rządowym toczą. 
się wewnętrzne walki, że odbywa- 
ją się różne zakulisowe rozgiyw i 
ki, że jedni drugim podstawiają 
nogi i jedni drugich „wygalają“ z 
mandatów, posad, wpływów — to 
nie jest tajemnicą. Nie mieszamy 
się do tych spraw obozu pomajo- 


wego. A nie zgodzimy się na to, 


by w tych rogrywkach wewnętrz. 
nych posługiwano się nami jako 
narzędziami. 


nych kwestyj nad morzem Śród= 
ziemnym. Ale czy jest czymś wię> 
cej, niż odroczeniem? Oto kwe- 
stia.. 


A Francja? Czy dla Francji ten 
spór (Anglii i Włoch) jest obojęt- 
ny? Nie może być obojętny, bo 
Włochy związane są z Niemcami. 
Zreszią Francja jest państwem 
śródziemnomorskim, i ekspansja 
Włoch na morzu Śródziemnym 
grozi Francji potrójnie: 1) posiad= 
iościom Francji w Afryce; 2) do- 
wozowi armii kolonialnej do Fran- 
cji (w razie wojny); 3) u.worze- 
niem nowego frontu wojennego 
(na tylach) w razie wojny z Niem 
cami, mianowicie od strony Hiszpa 
nii. si 

Stanowisko Niemiee jest jasne. 
„ill-cia Rzesza“ na razie jest zaję- 
ta w Europie środkowej i wschod- 
niej. Cieszy się, że sojusznik (Wło 
chy) jest zajęty nad morzem Śród 
ziemnym i wobec tego wycofuje 
się z Europy środkowej. Ale po- 
zatem liczy na Włochy na wypa= 
dek konfliktu z Francją i Anglią. 
Czy by nie można było tak zrobić 
— myślą kierownicy „lil-ej Rze- 
szy“ — by Anglię odsunąć (poróż- 
nić) od Francji przy pomocy gróżb 
włoskich nad morzem Śródziem= 
nym? W każdym razie konfiikt 
śródziemnomorski może się przy- 
dać (Niemcom) w ten sposób, że 
odwraca uwagę (i siły) Anglii od 
zagadnień środkowoeuropejskich... 

Taka jest sytuacja — w najogól 
niejszym zarysie. Nie trudno wie 
dzieć, że w. ten sposób problem 
śródziemnomorski staje się jednym 
z centralnych zagadnień świata ca 
tego, aczkolwiek istotnie na. razie 
jakgdyby zmalał wobec problemu 
środkowo - europejskiego. 

Po polsku wyszła niedawno 
książka SCHOPENA p. t. „Morze 
śródziemne* (wyd. „Książnicy « 


Atlas"). Jest to interesujący prze». 


giad dziejów morza Śródziemnegw 


(od czasów rzymskich i t. d.) i zaw, 


gadnień spółczesnych. Ale jest te 
zarazem wysoce tendencyjny Cczygs= 
to HITLEROWSKI ELABORAT, 
nawet nie ukrywający swego pros 
faszystowskiego stanowiska. Au 
tor widzi wyjście w tym, że An= 
glia porozumie się z Włochami, =- 
stąpi im i przerzuci się na nową ©- 
rientację aiłantycko - pacyficzną 
(Pacyfik), t. zn. ku bliższemu po- 
rozumieniu ze Stanami Zjednocze= 
nymi. A co będzie z Francją? Wła 
śnie — niewiadomo. Autor, krótko 
mówiąc, chce PODZIAŁU Ś$WIA- 
TA pomiędzy blok faszystowski 
(Niemcy - Włochy) z jednej strony 
a Anglię z drugiej. Rzecz jasna, że 
w tym zrozumieniu cała Europa 
środkowa, północna i wschodnia 
stanie się łupem Niemiec, zaś polu- 
dniowa — Włoch. Naturalnie, mo- 
że Anglia nie zechce pójść na tak 
osobliwą „koncepcję“... na ten wy 
padek p. Schopen „sraszy* An- 
glię sowieckim „ni iem“. 
Czy będzie wojna powszechna © 
morze Śródziemne? Możliwe — po 
wiada autor — że „przeciwieństwa 
interesów wielkich mocarstw zo- 
staną złagodzone w celu pospólne 
go udaremnienia wielkiej, chaos 
niosącej ofensywy Rosji ku mo- 
rzom świata". Stara hilerowska 
recepta: pogódźmy się kosztem 
ZSSR. Krótko mówiąc (str. 92) 
„iniuicja statysty Mussoliniego zro 
dziła IDEĘ  DYREKTORIATU 
WIELKICH MOCARSTW, który 
by przeprowadził pokojowo NO- 
WY PODZIAŁ ŚWIATA. 


Jak widzimy, zagadnienie morza 
Śródziemnego staje się jeszcze je- 
dnym sposobem do zapewnienia 
państwom faszystowskim, a przede 
wszystkim „Ill-ciej Rzeszy“ — HE 
GEMONII W EUROPIE! P. Scho- 
pen „straszy“ Anglię, że nie posia- 
da tego „ofiarnego entuzjazma fa- 


| szyzmu“ (str. 84), jaki posiadają 


Wiochy. A po za tym W. Brytania 
„s'abnie”, bo „żyje z wyjałowio- 
nej substancji“, — domiania jir? 
żyją własnym życiem i t. p. Dość 
naiwna faszystowska agitacja. 


Ale problem morza Śródziemme- 
go istnieje. Na razie pono zelżał 
(pakt anglo - włoski, polityka 
Chamberlaina i t. d.). Ale jeszcze 
się przypomni... 

X. CZAPIŃSKI. 


ah 


2 


Na Górnym Śląsku 


Ciężki wypadek na kop. „Pokój 


W czwartek nad ranem wyda- 
rzył się w podziemiach kopalni „Po 
kój* w Nowym Bytomiu ciężki wy 
padek górniczy. Pracujący na fila- 
rze w pokładzie „Ława dolna" do- 
zorca rabunkowy, 42-letni Karol 
Markiefka z Nowej Wsi (Zgrzeb- 
nicka 28), został skutkiem tąpnię- 


cia przysypany obrywającym się| ct 


kamieniem i węglem. Spod zwa- 
łów wydobyli go towarzysze prą- 
cy. Jak się okazało Markiefka doz- 
nał złamania prawego obojczyka, 
prawej łopatki i pęknięcia pęche- 
rza. W stanie groźnym odstawio- 
no go do szpitala Spóiki Brackiej. 
Markiefka jest żonaty i ma 5 dzie- 


Straszna śmierć młodej dziewczyny 
w biedaszybie 


Powracająca przez teren bleda- 
szybów w Wełnowcu z Katowic do 
Siemianowic mieszkanka tej miej- 
scowości, 22-letnia Rozalia Sauer 
(Sobieskiego 28), przechodząc ko- 
ło huty cynku Hohenlohego wpadla 
w mrokach do jednego z niezabez- 
pieczonych biedaszybów na głębo- 
kości 30 mtr. 


Krzyk kobiety posłyszano zaraz, 
wobec .czego Urząd  Górni- 
czy polecił kolumnie ratowniczej 
Zakładów Hohenlohego, podjąć na 
tychmiastową akcję ratowniczą, 

Istnieje staba nadzieja, by moż- 
na było odszukać Sauerównę jesz- 
cze żywą. 


Tajemniczy złodziej z gnech Oręża Wojewódzkiego 


skazany na miesiąc więzienia 


Przed Sądem Grodzkim w Ka- 
łowicach odpowiadał w czwartek 
Antoni Rakoczy z Nikiszowca, któ- 
ry przed kilku miesiącami postawił 
na nogi całą policję w Katowicach. 
Mianowicie podając się za mala- 
rza, zakradł się on po godzinach 


„CZNA O 


NOWOGRUDZKA 34, telet. 994.44 
Analizy. teksrekie (wszelkie) wyko- 
`.  mywa lekarz. cały dzień, 


WOW O ZSZ TOYO YET TTE COETZEE CIEN 
WENER. Dworcowa prywatna 


- płciowe Mężcz, przyjmuje 
CHMIELNA 9 ES, — 9 ani 


/Kobiety przyjmuje lekarka 9 r. 9. 


AKUS prot. U are 


POKADY BEZPLATNE 


Maria GURFINKIEL 


Niezuniużnym = ustępstwo 
BADAN A, IRYGACJE, TAMPONY 
i wszelkie ZLECENIA LDKARBSKIE 


ui. CHŁODNA 36 m. 11, tel, 233-57 |; 
* -Godziny przyjęć 10—1 — 2-8. 


| OE NZOZ GOO ZIE ORC PRE POETY REY ae r 
M, GARMIZE 
Pagody., badania, tampony, irrygacje 


poracy bezpłatne 
Przyjmuje panie: 9 — 12 i 5 — 8 
~ LESZNO 27, tel. 12-15-70 
1 sień II piętro. 


najpiękniejszym kwiatem. 


-— Wielkie nieba, Toots — rzekł wstrząśnięty, 


„Lady Abbott wstała. 


— Pójdę i zrobię to teraz. Wtedy uspokoisz się 


trochę, biedaku. 
— Ależ, Toots, chwileczkę, 


gem Co, skarbie? 
= Dostanie inne ubranie, 


— Nie, jeżeli powiesz Pollenowi, aby tego dopil- 


nował. 


— Ależ jakże zdołam wytłumaczyć to Pollenowi? 
— Nie potrzebujesz nic tłumaczyć. To cnota lo- 
kajów angielskich. Po prostu ım się mówi: Usiądź 
kochanie i podnieś nogi do góry. Wrócę za chwilę. 
Sir Buckstone nie usiadł i nie pcdniósł nóg do gó- 
ry. Był na to zbyt wstrząśnięty uczuciowo, 
potrząsając kluczami — i potrząsał nimi w dalszym 
ciągu, gdy wrócił Pollen, prowadząc pokojówkę 
z miotełką i śmietniczką, Pod 


P. G WODEHOUSE 


W STARYM DWORZE 


Z angielskiego przełożyła 
B. KOPELOWNA 


ee teraz spostrzegł z osłupieniem, że w jego po- 
łowicy mądrość kobiety amerykańskiej zakwitnęła 


urzędowych do gmachu Urzędu 
Wojewódzkiego Śląskiego i zaczął 
przeszukiwać biura. Skradł drobne 
kwoty uprzą:aczkom. Kiedy go zau 
ważyły, podniosły krzyk, na sku- 
tek czego zaalarmowano , policję, 
otoczono gmach I poczęto go skru- 
pułatnie przeszukiwać. Nim wszy- 
stkie wyjścia zostały zamknięte, 
Rakocz zdołał się wymknąć. 


Ustalono później, że on to był 
sprawcą kradzieży. 

Za dokonane drobne kradzieże 
Sąd skazał go na miesiąc aresztu i 
10 zł. grzywny. i 


Z powodu dużego zapasu pożek 
ofiarujemy 'Czytelnikom 
ka“ 5 cenn; za zł. 3.95. 
Oto one: 1. Adwokat i doradca do- 
mowy. Wzory oawołań podatkowych, 
skarg sądowych, podań do władz i 
urzędów. Sprawy egzekucyjne, ma. 
jątkowe, eksmisyjnę, rolne, budowla- 
ne, spadkowe, wekslowe, , Kredytowe, 
wojskowe, małżeńskie, Wzory umów 
aziectęwnych. ofert, podań o pracę 
t. p. 2, Polski sekretarz dla wszyst- 
kich, Wzory listów prywatnych. ©- 
fert, powinszowań i t. p. 3. :Zwyczaję 
+ formy towarzyskie. Kodeks o do- 
brych obyczajach według wymagań 
życia. 4 „O zdradzie i niewierności 
wy a o czym każdy wiedzieć 
„B. „Kobieta 3 "kobietka 
"= poznać kobietę p. 
arcyciekawy zbiór myśli. 
maśle 3.95: Wysyłamy na listowne 
zamówienie. Płaci. się adbiorze. 
Adrea: Praktyczne K Pulskie, 
Worezawa = Leszno 60 60, 07 R. 


Stał, 


milczącym kierow- 


Str.: s 


„MATERIAŁY BIELSKIE 


CENY 


8C1I18LBE 
WIELKI WYBÓR KUPONOW 


BITTER, BIELAŃSKA 21 ' 


FABRYCZNE 


m, 4, iel. 11.63.19 
— front 


NA WEZWANIE TELEFONICZNE WYSYŁAMY Z KOLEKC 


Wiadomości z całej Polski 


` ŚMIERTELNY WYPADEK. © 
. W.Lutowiskach wydarzył się nie 
zwykly wypadek śmierci. Miano- 
wicie 56-le.nia kobieta stlukła w 
czasie mycia naczyń szklankę i 
zadrasnęla się w rękę. Ręka zaczę 
ła ropieć, lecz zagoi'a się, Po 2-ch 
tygodniach jednak rana otworzyła 
się powtórnie. Niesżczęśliwą kobie 
tę odwieziono do szpitala we Lwo 
wie, gdzie stwierdzono zakażenie 
krwi i różę. Mimo udzielonej pomo 
cy lekarskiej kobieta zmarła w 24 
godzin po przybyciu do Lwowa, 

WYSKOCZYŁ Z POCIĄGU, 

Ze Śniątynia donoszą: Ko!o Chile 
biczyna, w czasie kontroli biletów, 
gdy zwrócono pewnemu reemigran 
towi z Francji uwagę, że powinien 
był przesiąść się do innego pocią- 
gu, reemigrant w przys.ępie depre 
sji psychicznej wybił szyby w ok- 


nie i wyskoczył w biegu z pocią- 
gu. Pociąg żatrzymiano i wszczę« 
to poszukiwania desperata, który 
jednak znikł bez śladu. 
SAMOBÓJSTWO URZĘDNIKA. 

W Wąbrzeżnie popelnił ` samo- 
bójstwo urzędnik opieki spolecznej 
zarządu miejskiego; Roman Sarnie 
wicz. Sarniewicz przęd kilku mie- 
siącami popadł w rozstrój nerwo- 
wy i umieszczony zosiał w zakła* 
dzie psychiatrycznym. Po wyzdro- 
wieniu i powrocie do dómu z za- 
kładu spotykał się często z uwa- 
gami na temat swej choroby i == 
jak pisze w pozostawionym liście 
— popełnia samobójstwo ze wsty- 
du, 

USŁUŻNY CHIŃCZYK. 

Policja  gdyńska aresztowała 
Chińczyka Lin.- King - Chinga, któ 
ry występował aż pod 4-ma nazwi 


Fi u warszawskich 


TEATR KAMERALNY. — „RO. 
dzeństwo. Thierry“ =—=-sztuka w 3| 
aktach Roger Martin dw Gard, == 
Przekiad j; Brodzkiego.. a. 

Roger Mariim du Gard „potrańi 
nie bez finezji ocierać się © rzeczy 
drastyczne, nie przekraczając jęd- 
nak granicy, poza którą zaczyna 
się już siera wszelkich możliwoś- 
ci i amoralizmu. 

W „Rodzeńsiwie. Thierry" przed 
stawia nam siosirę i brata, obar- 
czonych t.'zw. „niezdrowymi* in-' 
stynktami. 

Izabella jako dziewczynka kilko 
nastoletnia, poddana urokowi wply 
wu swej nauczycielki, w porywie 
zazdrości rani nożem od papieru 


swoją koleżankę, którą posądza © 


to, że możę jej zabrać miłość wy- 
marzonej opiekunki, 

'Nie ma tu mowy o żadnym real 
nym lesbijskim stosunku, jest tylko 
parcie ślepych. instynktów i namię 
tności, które nie znajdują żadnego 
oparcia w świadomości, 

"Wspomnienie tej dzięcinnej zbro 
dni i jej konsekwencje (dom popra 
wczy) prześladują ją w dalszym 
ciągu żywota, uniemożliwiając roz 
wój i wyżycie się normalnych in- 
sły | stynktów erotycznych. 

Starszy jej brat Thierry wpada 
również nieświadomie w zasadzkę 
równie zagadkowej sympatii do 
młodzieńca, któremu sam w swo- 


nictwem loka;a pokojówka uprzątnęła skorupy, po- 
czym ruchem głowy dano jej znak, 
z pokoju. Lokaja, który miał iść za nią, sir Buckstone 
zatrzymał kaszlnięciem; = Pollen wywnioskował, że 
jego pan chce mu coś powiedzieć, 
— E.e. Pollen — rzekł sir Buckstone. - 
Urwał, Rozumiał, że należy przedstawić sprawę 
we właściwy sposób. 
= O... Pollen... e... e... chciałem powiedzieć... 
Urwał. W tej chwili uchwycił wzrok lokaja. Był 
to wzrok pełen szacunku, ale tym nie mniej wyrażał 
ponad wszelką wątpliwość pragnienie, aby ta mała 
scenka została odrobinkę przyśpieszona. W czasie, 
poprzedzającym bezpośrednio obiad, pozycja loka- 
ja przypomina pozycję kapitana okrętu w czasie 
burzy. Chce być na mostku kapitańskim Sir Buck- 
stone, uświadomiwszy to sobie, przystąpił do rze- 
czy już bez dalszych wstępów. 
= Och, Pollen, lady Buckstone poszła właśnie do 
pokoju pana Bulpitta, aby mu zabrać ubranie, 
— Tak, sir Buckstone? 
„= To ma być kawał — wyjaśnił baronet, 
— Doprawdy, sir Buckstone? 
— Tak. Rozumiecie, taki sobie kawał. Zbyt dłu- 
ga historia, aby ją teraz tłumaczyć, — ale chodzi 
o to, że jeżeli pan Bulpitt zadzwcni na was i po- 
prosi o inne ubranie, nie przynoście mu. 
— Dobrze, sir Buckstone. 
— To by popsuło kawał. 


AMET ht m KI 3 


Vau lan? 


aby wyszła 


OMe RICAN STYRA 
0% hę ćw OPAT c: 


im biusze ioruje drogę do kariery. 
Sam, nie wie dlaczego, , lecz do 


rozpaczy doprawadza go myśl of 


miłości i ewentualnym małżeństwie 
jego siostry z Joem. 

Pozornie chodzi mu © siostrę. 
Przyjaciel Armand z trudem niema 
ym uświadamia mu dopiero 18i0- 
ię | właściwe źródio mechęci de 
tego związku. Zrozpaczony Thier 
ry godrinę zaręczyn siostry z Joen 
przypieczętowuje swoim samob 3) 
stwem,  .», 

Sziuka du. Garda. operuje dymi 
drastycznymi: motywami z taktem i 
umiarem. Nie wszystkie wpraw- 
dzie etapy przeżyć Izabelli są ja- 
sne.i zrozumiałe dla widza. W skre 
śleniu tej postaci jest sporz porcja 


sztucznej zagadkowości, perypetie 
„wewnętrzne jej brata rozwijają się 


jednak z nieuchronną konsekwen: 
cją 1 prawdą psychologiczną. 

. Na. marginesie dramatu rodzeń- 
stwa Thierry autor plastycznie i 
zręcznie odmalował dwie męskie 
postaci: przeżytego, zgorzkniałego 
Armanda i pe'nęgo życia, werwy 


i, zdobywczego temperamen:u w 


Joego. 

"W sztuce į apostolstwie autora 
panuje wszechwładnię Eros, któ- 
remu wszystko tu ulega. Z tego 
punktu widzenia przyznać trzeba, 
że autor ogranicza się do pewne- 
go skrawka życia, każąc ludziom 


mu z serca, 


skami, za dopuszczanie się licz- 
nych oszustw. na szkodę swoich 
współrodaków, którzy przybywali 
do Gdyni. Usłużny Chińczyk pro 
ponował im pomoc przy otrzymy- 
waniu wizy pobytowej. W wy» 
niku dochodzeń okazalo się, 
że sprytny Chińczyk pobierał za 
dostarczoną wizę wjazdową 140 
zł.,spodczas gdy w rzeczywistości 
wiza taka kosztuje tylko 5 zł. Us- 
talono, że oszukał on. w. ten :spo- 
sób około 70 swoich współziom- 
ków. 
DWIE KATASTROFY 
SAMOCHODOWE, 

Jeden z kupców drzewnych z 
Gdyni, jadąc samochodem z So- 
pot w kierunku Oliwy z powodu 
oślizg:ej jezdni wpadł na przydro- 
żne drzewo, Kierowca samochodu 
oraz siedząca obok niego żona od 
niesli dość poważne rany i prze- 
wiezieni zostali do lecznicy miej- 
skiej. 

Samochód osobowy, którym je- 
chał kupiec Drawski z Kościerzy- 
ny, z nieustalonych przyczyn wpadł 
w okolicy Przodkowa, pow. Koś- 
cierski, na przydrożne drzewo, u- 
legając zupe'nemu rozbiciu. Draw- 
skiego z połamanymi nogami w 
stanie grożnym odwiezionę do szpi 
tla w Kartuzach. | 
ADADA REO AŻ m |. TR ROWEROWA WK RES 


żyć jak biblijnym ptaszkom niebie 
skim, które poza grachaniem nie 
'mają innych zmartwień i kłopotów. 

Wprowadzenie natomiast analo- 
gicznęgo dramatu „Rodzeństwa 
Thierry“ nasuwaioby możliwość 


ujęcia tego zagadnienia pod kątem 


dziedziczności, Du Gard jednak 
nie komplikuje sobie tej sprawy 
„upiorami* przesz:ości, ogranicza- 
jąc się do czujności nad gładkim 
rozwinięciem akcji, co mu się zre- 
sztą udaję: 

Karol Adwentowicz w roli Thier- 
ry'ego był przekonywający i wy- 
razisty w każdym calu, w każdym 
drgnieniu g:osu. Końcowym scenom 
© zacięciu tragicznym dał patos 
wstrząsającej siły i prawdy, która 
upoważniła i uprawdopodobniła to 
ca'e drastyczne zagadnienie, 

Doskonale ze swoich przeciw- 
stawnych ról wywiązali się p.p. 
Włodzisław Ziembiński i Mieczy- 
sław Cybulski. 

Dobrą lzabellą była p. S$. Gry- 
wińska, rolę Wandy poprawnie 0: 
degrała p. C. Niedźwiećka, 

Właściwą porcję zacięcia chara- 
kterystycznego w roli Dr, Tricot u- 
jawnił p. St, Kwaskowski. 

Wymowna stara służąca była p. 
H. Zarembina, 

Reżyseria K. Adwentowicza ża- 


"taria ostre kanty sztuki. Dekoracje 


H. Jarockiego. IN. M, 


ry Tak, sir Buckstone, 

= Pod żadnym pozorem nie może otrzymać 
ubrania, póki was nie zawiadomię. Rozumiecie? 

— Dobrze, sir Buckstone. 

Drzwi zamknęły się, Sir Buckstone odetchnął dłu- 
go i głęboko, Zdawało się, że wielki ciężar spadł 
Wziął gazetę i rzucił wzrokiem na 


krzyżówkę, którą usiłowała rozwiązać Toots, „Na. 


słowo: „Pagliacci*. 


„Ręka rękę myje, noga nogę wspiera..." == 
była dewiza sir Buckstone'a. 
ROZDZIAŁ XXIIL 


zwisko kompozytora włoskiego o- dziewięciu lite- 
rach, zaczynające się na P“, To widocznie dręczyło 
tak bardzo biedaczkę! Poświęciwszy temu proble- 
matowi całą potęgę swego intelektu, baronet wziął 
ołówek do ręki i zdecydowanym ruchem napisał 


taka 


Uczucia człowieka, który wychodzi z kąpieli ca- 


ty różowiutki i promieniejący, z piosenką na ustach 
— | spostrzega, że w czasie jego nieobecncści jakaś 


tajemnicza ręka zabrała mu z przyległej sypialni 


ubranie —; dadzą się porównać w ogólnych zary* 


sach z uczuciem człowieka, który spacerując o zmro- 


ku ścieżką ogrodową, stanął na zębach grabi 
tak niefortunnie, żę kij podniósł się do góry i ude- 
rzył go w twarz. W obu tych uczuciach iest ten sam 


wstrząs — to samo przelotne złudzenie, że dzień 
sądu ostatecznego wę bez ostrzeżenia, 


"* (d. c. n) 


SDAR AA EEE REOTA RACE Z OWA EAA, 


Kądk radiowy 
RURS PRZYSPOSOBIENIA 
RADIOWEGO 


Prace nad szerzeniem i pogłębiee 
niem zrozumienia roli radia w zyciu 
społeczeństwa, oraz nad 0 
mieniem szerokich warstw z radio- 
techniką, prowadzone są na różnych 
terenach 1: w najróżnorodniejsze 
formie. Ostatnio Urząd Wojew 
w Łodzi wespół z Rozgłośnią Łódze 
ką Polskiego Radia organizuje w 
m.cu listopadzie kurs przysposobie+ 
nią radiowego dla przedstawicieli 
wszystkich powiątów województwa 
łódzkiego. 


Na kurs ten, który odbędzie się w 
Łodzi przybędzie po dwóch przede 
stawicieli z każedego powiatu, Plan 
kursu obejmuje m. in. ogólnie zagad 
nienia radiowe, historię radiofonii, 
sprawy programowe pod kątem mią 
sta i wsi oraz szereg zagadnień zwią 
zanych z techniką odbiornika lampo 
wego i kryształowego, 

Absolwenci kursu otrzymają tytuł 
terenowych instruktorów radiowych 


i bedę ściśle a a: aa z wia 
dzami państwo samorządowy. 
Komitetami Radiofonizacji Kraju 


Ich zadaniem będzie udzielanie po 
mocy ludności wiejskiej przy. sę 
lowaniu odbiorników 
wanie ewentualnych uszkodzeń w =” 
biornikach, organizowanie i ułatwia 
niel udności wiejskiej radiofonizową 
nia wsi i mieszkań, 


Radio warszawskie 


SQBOTA, 26 listopada. 

WARSZAWA 1: 6.30 Pieśń. 635 Gim 
nastyka, 6.50 Muz. — płyty, 7,00 Dzier» 
nik, 7,15 Muz, — płyty. 8.00 Aud, dla 
szkół, 11.00 Śpiewajmy piosenki. 11.26 
Płyty. 11.57 Hejnał. 12.03 And, połuda. 
15,00 Jak Wojtuś czarownikiem zadał 
= słuchowisko dla dzieci. 1530 Orke 
Lwowska, 16,00 Dziennik i wiad, r r 
16.15 Kronika literacka, 16,30 hg 
Stefanie Grabowska — sopran i Lresą 
Niemczewska — fortepian. 16.55 Pag 
sportową (z Krakowa). 17.08 Pohu 
komórek przy pracy — pog. 17.15 Kom 
cert kameralny. 18.00 And. dla "wej, 
18.30 Aud. dła Polaków za granicą, 
19.20 Kapela Ludowa. 20.00 Sekstet Rat 
chenia. 20,35 Dziennik. 21.00 Potańczmy! 
22.05 Godzina niespodzianek (ze Lwe» 
wa). 22.55 Przegląd prasy i os. dzien. 
23.05 Wiad, s Polski w jęz. niem. 23.15 
Moz. tan — płyty. 

WARSZAWA U: 14.00 Organy = 
płyty. 15.00 Wiadomości pg jem i 
rę inform. 15:10 Soliści y t petai s 
Hernes — tenoe, | Zygadłe ~e 
skrzypee, 15.45 Życie kułtoralne stolicy, 
1555 Program. 16,00 tny wok Rynasa« 
17.00 Muz. — płyty. 17.30 Koncert Ork, 
P. R: pod dyr. G. Fitelberga. 18.35 Alek- 
sander Głazunow: Sonata b-moll. 21,08 
Berlioz. (nowe. nagrania). 21,50 Kom 
cert popnlarny — A, 22.20 yny": 
Dawnej Muzyki. 22.50 Czajkowski i Ra 


chmaninow = aas 
NIEDZIELA, - 27 lis 


WARSZAWA I: 7.15 Pieśń. 7.20 
Ork. Poznańska. 8.00 Dziennik, 8.15 
Audycja dia wsi. 8,15 Nab. z kościo= 
ła św. Krzyża. 11.00 Orkiestra Mare 
ka Webera i soliści”, 11.45 LONT 
szkolne w programach mom: 
Irena Skowronkówna. 12 
12.03 Poranek eymf 

wie). 13,00 Wyjątki z Józefa 
Piłsudskiego. 13.05 Muzyka oibado» 
wą (ze Lwowa), 14.40 „Wszystkiego 

po trochu". 15.00 Audycja dla "sk. 


16.30 Recital Wacława 
Niemczyka. 1700 Tygodnik we 
kowy. 17,30 Muzyka operetkową.a 


| sji OK. pis 18.25 Chwila 
iura Studiów. 19.30 Orkiestra BBC, 
(płyty). 20.15 Aud. informacyjne, 
21.00 Koncert polskiej muzyki opee 
rowej Transmisja do Berlina. 22.00 
„Woltyżerka Dro 
soła Syrena", 


ski w jęz. ang. 


WARSZAWA TI: 14.50 Boliści 


15.10 Twórczość Chopina (płyty Ya 


Cza, kowski „Płyty Je 
elska (płyty). 


Czyłajcie 
prasę 
socjalistyczną 


RRRA Sir A PAA EET A 


Ogłoszenia drobne 


KUPNO-SPRZEDAŻ 


| zemnie do szycia. Najnowocześ 

niejsze modele. Rewelacyjnie ni- 

skie ceny. Jerzy Szylit, Zielna 45. 
344 


MEBLE 


À TAP CZANY, OTOMANY, KO. 

ZETKI, materace, FO- 
TELE - ŁÓŻKA najtaniej. Najdo. 
ogdniejsze spłaty. Tapicer CHŁOD- | 
NA 41, podwórze. 464 


eble kuchenne nowoczesne lakie. 
rowane. Robota solidna, Twarda 
3. Kronfeld (dawny „Meblowanko”) 


Senatorska 6. 833 
otomany, kozetki 
TAPCZANY oj 


NAUKA 


I WYCHOWANIE 


TAŃCÓW ZA 2,50 an: 


w kompletach pojedyńczych wyucza 
szkoła: Zimna 
tel. 514-88. 


TAŃCÓW ZA 2.50 


w ciągu 8-miu lekcji wyucza szkoła 
Mariańska Y, 


"m 
R) RADIO RO Z. 


ce. Unikaj pośredników!!! — Dużo 
gobie zaoszczędzisz. Jedyna okazja 


doboru najlepszych aparatów osta- | 


tnich modeli: RADIOPREN, PHI- 
LIPS, TELEFUNKEN, 
HORNYPHON, KOSMOS, KORO- 
NA tylko zakłady 
PL. ŻEL, BRA. 
MY 2 tel 527-66. Solidna, fachowa 
obsługa, 60 rat. Wytnij ogłoszenie— 
przy kupnie otrzymasz bezpłatny 
upominek. 445 


RADIO Telefunken kupuj tylko 
bezpośrednio w zakła- 
dach RADIOPREN. Unikaj pośred.- 
ników!!! — dużo zaoszczędzisz. Ce- 
ny ściśle fabryczne. Największy wy- 
bór. Warunki najdogodniejsze. 


„RADIOPREŃ" bramy 3 | © 
tei. 527-66. 452 


RADIOODBIORNIKI $5 
Telefunken, Kosmos, Korona. 10 zło- 
towe raty miesięczne. Zamiany. 
Okazje. Fachowa obsługa. Pożytecz 
ne upominki. Farina, Graniczna 13, 
tel. 261-05. 315 | 


ADIO - naprawy. Solidna Torze 


wa szybka obsługa Radio - Ser. | 


vice, LESZNO 3, telefon 11-28-43. 


BROSTEN ONN TANEET OWCE A RER RERECZA EECC 
B> > >> (0 GRAJĄ W KINACH I TEATRACH STOLICY << <' 


eatr KAMERALNY Senatorska 29, tel. 212-87 
co wieczór o 8 m. 15, niedziele, 
święta dodatkowo o 4 m. 15 ppł. 
„RODZEŃSTWO THIERRY* 
Laureat Nobla 
Roger Martin du Gard 
w reżyserii Karola Adwentowicza. 
Grają: K. Adwentowicz, I. Grywiń- 
ska na czele znakomitego zespołu. 
Dekoracje: prof. St. Jarocki. 
Kasa teatru czynna od 11—2 i od od | 
5 ppł oraz „Orbis“ (Jerozolimska | 
39) i „Francopol* (Mazowiecka 9). | 


m am HA MO FT XU ME T7 =m SEE TY” czt 


p Test MĄLICKIEJ Eisses sawosa * 


Zbyszka Sawana ” 
Karowa 18, tel. 5-29-99. 


„Trafika 
Pani Generałowej 


z Marią Malicką, Bendą, Bay- 
Rydzewskim, Zawistowskim na a 

czele doskonałej obsady. 1 
"A A z” W WZ R WW TWW TW TĄ TA RSW REY MAL. WR W M 


IEATR BUFFO 
Mokotowska 73 


Dziś « godz. 8-ej wieczorem. 


„PORWANIE SABINEK" 


arcywesołej farsy muzycznej 
z J. Zniczemi M, Węgrzynem 
w rolach głównych. 


| COLOSSEUM 2437 | 
i 7 09 

GRANICA” AŚ: | 
50 

BARSZCZEWSKA. part. i 
ŻELICHOWSKA. ulg. 

l PICHELSKI 70 | 
ÓWIKLINSKA zi jj] part. 


UNION, | PIOR, ZIELNA 27—14, 


RADIOPREN Naitańsze źródło ubrań. 


= 
; NEER 
R ADI zł. 10 miesięcznie Ultra 

nowoczesne rewelacyj- 
ne radioodbiorniki sezonu 1939. Pię- 
ciolampowa siedmioobwodowa pełno 
wartościowa superheterodyna — ce- 
na dotychczas niespotykana. Mini- 
malne zużycie prądu. Antifading. 
Filtr dźwiękowy. Długoterminowa 
gwarancja. Solidna fachowa obsługa 
zapewnia naszym klijentom  dosko- 
nały odbiór. Kupujcie tylko bezpo- 
średnio w odpowiedniej firmie. De. 
monstracja — sprzedaż radioodbior- 
ników KORONA. Salon Radiowy | ====— 
HENRYK MIECZYK Elektoralna 18 


kose; 647-75. Omijajcie pośredni- 
ków. 364 
uszkodzone. Dzwoń 


RADIO 220-49 bezpłatnie zba- 


da wystany ‘specjalista. Dostrajanie. 
Zamiana. Nowe modele. „RADIX“ 
Jerozolimska 95. 10 


i ty- 

Radio przodu jących firm zł. zo z 
dniowo. Naprawa aparatów. pf 
fabryczne. Warsztaty Radiotechnicz 
ne Zielna 33, telefon 335.26. 355 


| dogodniejsze warunki. 
Chmielna 32, tel. 531-03. 


— m n m ooo nm 
IRA IOAPARATY okazyjne od 35 

złótych „RADIOPREN" że- 
RAL Brama 2. 105 


KUPON rntowanych 1 2. Wy: 


syłka zaliczeniem od 3 tuz. Perfu- 
meria. Kosmetyka. Ceny konkuren- 
cyjne „Papillon“ Leszno 25 telefon 
11-52-43, 


wszystkich marek od 
10 zł. miesięcznie, Naj- 
„Joter”, . ul. 


201 


2 Z TYGODNIOWO. Ubiory mę- 
e skie, damskie. 


SZCZY- 
48 


Od 35 zł. Z licytacji garnitury, je- 
sionki, palta, spodnie. Odpowiedzial- 


nym kredyt. Nowolipie 21/12. 834 
UBIORY «maxi. Mi: Pi 


przepi tra. Dogodne kim 
sowe- najtaniej poleca 


SZMEDRA- Leszno 275 


Pracownia na miejscu. 


ki najdogodniejsże. 
na 28 — 2. 


UBIORY 


męskie — damskie — 
uczniowskie. Warun- 
„CEWU*, Chłod 

1 


męskie, damskie. Fvtra 
gotowe — zamówienia z 


materiałów bielskich  „Joter* ul. 
Chmielna 32—23. Tel. 531-03 2 
UBIOR męskie, damskie. Wa | 
runki Poj = 

| sze. Chłodna 30. Frejtag. 


MO SFINKS piee a. 10 
Nasze stałe ceny: 


zł. J.— T5 groszy 


„I YRAN" 


z Konradem Veidtem 


MIEJSKI Kia «3 
DZIE WCZ Ę 


Z PARYŻA 


LILI PONS JACK OAKIE 


ADRIA SS TAM etur 


Wierzbowa 7, P. 4-6-8-10 


BETTE DAVIS 


w połężnym filmie miłosnym 


„JEZEBEŁ” 


TTRYTNWTETYZENERCEGY "TT WKZRCZINWR 
Majestic p. 3, 7,915 
W niedziele i świętao12 
Katarzyna esiisa 
Cary Grant 


w uroczym filmie 


WAKACJE 


Dozw. od 16 lat. 
Balkon 75 gr. Parter 9 zł. 


Redaktor odpowiedzialny: JERZY CESARSKI. 


| 


L=M G È Am 


TEATR ATENEUM: Codziennie 


szek* z Jaraczem. 


Teatr Wielki 


„FAUST 


w sensacyjnej inscenizacji 
dyr. Dołżyckiego 
Jutro 


„HARNASIE” 
|_i „VERBUM NOBILE” 


TATR NARODOWY: Dziś o g. 8 
wiecz. „Szaleństwo“ z Eichlerówną. 
TEATR LETNI: Dziś wesoła ko- 
media .„W roli głównej Barbara 
Bow'.: 

TEATR NOWY: 
TEATR POLSKI: Dziś, 
„Gałązka rozmarynu'. 

TEATR MAŁY: Ostatnie przedsta 
wienie komedii Sardou „Rozwiedźmy 
się". 

TEATR „BUFFO“ (ul. Mokotow- 
ska: 73). Dziś „Porwanie Sabinek“. 

TEATR „MAŁE QUI.PRO QUO" 
Dziś premiera rewii „Wielka czwórka” 
z Dymszą. 

CYRULIK WARSZAWSKI. Dziś 
wielka rewia „Fric-Frac“.. Pocz. o 
godz. 7.30 i 10 wiecz. 

TEATR WIELKA REWIA: Dziś 

i codziennie wielka rewia „Naprzód 
Miedzi z Zimińską o g. 7. 15 i 10.ej 

. TEATR 8.15". Dziś operetka Kat» 
mana „Księżna Czardaszka* z Elną 
Giestedt. 

TEATR MALICKIEJ: Dziś świe- 
żo wznowiona świetna komedią „Tra 
fika pani generałowej"* z. Malicką. 

TEATR KAMERALNY: Dziś no- 
wo wystawiona sztuka  Mortin du 
Garela „Rodzeństwo Thierry* z Ad- 
wentowiczem i Grywińską, 

CYRK STANIEWSKICH. Dziś 
wielki program otwarcia. 

ROSYJSKIE STUDIO DRAMATY 
CZNE (Nowy Świat 19). Dziś sztu- 
ka Czechowa — „Wiśniowy sad". 

INSTYTUT REDUTY  (Koperni- 
ka 36.40): Cocziennie „Uciekła mi 
przepióreczka'* żeromskiego pod kie- 
rownictwem i 2 udziałem Juliusza 
Osterwy, 


UBIORY =: 


„Złoty deszcz”. 
i eż 


„ROBOTNIK" 
TEATRY 


świetna komedia Moliera „Święto- | W Kawiarni I. P. S. ul. Królewska 


męskie-damskie, 
uczniowzkie, 
gotowe na. zamówięnia 
Marzzałkowska 149 m. 37. 


TEATR ARTYSTÓW „CRICOT* 


Dziś „Faust“ w sensacyjnej insceniza- 


komedię 
STOŁECZNY TEATR POWSZE- 
„Warszawianka“. 

27 
de Hagen i wykona koncert Beethove- 
na“ i symfonia C-dur Schuberta: Dy- 
młodzieżt p. t „35 maja“, którego pre- 
cji dyr. Dołżyckiego. Jedenaście wspa- 
niałych dekoracji mistrza prof. Jaroc- 
skiego „Harnasie* oraz opera Moniusz- 


13, wystawia codziennie | 

CHNY: Dziś o g. 19 (ul. Kawęczyń- 
Z FILHARMONNI. W niedzielę, 

dzie się poranek muzyczny, w którym 

na G-dur. Część orkiestrową wypełnią: 

ryguje p. Józef Ozimiński. 

Konserva oiim (Okólnik 1) daje w 

miera przyjęta była entuzjastycznie. si 

kiego wzbudza zachwyt. 

ki „Verbum Nobile“. 


średniowiecza „„Mistrz Patelin“. 
ska 2): „O roku ów“ i ul. Szeroka 17 
listopada 6 godz. 12 w południe odbę- 
weźmie udział młoda pianistka Francine 
piękna "suita Czajkowskiego „Mozartia- 
TEATR KUKIEŁKOWY BAJ w sali 
niedzielę © gcjJz. 16.15 Widowisko dla 
TRIUMF FAUSTA“, 
Jutro wspaniałe dzieło Szymanow- 
TEATR LETNI (Ogród Saski). 


ZESPÓŁ „NASZEGO TEATRU“, 

Ww sobotę, dnia 26 listopada r. b. o 
godz. 4 pp. i niedzielę 27 listopada r.b. 
o godzinie 12 w poł. na otwarcie sezo- 
nm przedstawień młodzieżowych. Wiel- 
kie widowisko w 15 obrazach p. t.: 
„Książe i Żebrak* M. Twaina z udzia- 
łem całego zespołu. 


- NIEDZIELNE POPOŁUDNIÓWKI 
W.TEATRACH TKKT. 

W niedzielę o godz. 4 pop. TEATR 
NARODOWY grać będzie „Szaleństwo“ 
z Eichlerówną w popisowej kreacji po- 
staci- głównej. 

W TEATRZE NOWYM w niedziełę | 
o godz. 4 pop. „Złoty deszcz* z Zelwe- 
rowiczem w roli głównej. 

+ W TEATRZE LETNIM w niedzielę 
o godz. 4 pop- „Jean“ z Jumoszą-Stępow- 
skim, Zaklicka i. Żabczyńskim. 

W TETRZE POLSKIM w nie dzielę 
2. „pode. 3.30 pop. „Gałązka Rozmary- 


W TETRZE MAŁYM w niedzielę o 
godz. 3.30 Pręcrta EEE A ała Prorocy „Rozwiedźmy się“. 
w a a IOWA wyborze 


FUTRA Warunki dogodne 


D ALMAN 


OFORE NRE EEE IT AY EO TE A EEEE E S TEENEI RTT 
ta Japońska „Opera Dziewcząt w Teatrze Wielkim 


Do Warszawy przybywa po OSZa- 
łamiających sukcesach w Berlinie— 
czarujący zespół . 30-tu. młodziutkich 
tancerek japońskich- ze słynneog 
teatru „Takarazuka', aby w. dniach 
28, 29 i 30 listopada, t. j. w ponie- 
działek, wtorek i środę następnego 
tygodnia, dać w „Teatrze. Wielkim 
trzy : reprezentacyjne . przedstawie- 
nia, złożone z porywających pro- 
dukcji śpiewnych, baletowych i dra- 
matycznych. Zespół japońskiej „Ope 
ry Dziewcząt“ wiezie ze sobk 
mi bagaż dekoracji i 
wśród tych ostatnich wiele cęnnych 
autentyków o dużej wartości zabyt- 


albrzy 
kostjumów, | 


będzie w pełnym: składzie orkiestra 
Opery Warszawskiej, pod dyrekcją 
japońskiego muzyka Goro  Sudo;| 
oprócz zwykłych czynne będą auten | 
tyczne instrumenty japońskie, na-, 
dające muzyce specyficzną barwę, 
upajającej melodii egzotycznej. 
Przedstawienia „Opery  Dziew- 
cząt* będą miały charakter wymia- 
ny. artystycznej między narodami il 
obecne będą na nich wyższe sfery 
rządowe, korpus dyplomatyczny i 
przedstawiciele towarzystwa  war-. 
szawgkiego. Zainteresowanie wystę- 
pami wśród kulturalnych sfer pu- 
bliczności stołecznej ogromne. Pozo- 


kowej. Do popisów tanecznych, śpie; stałe bilety do nabycia w kasach 


55 wnych i mówionych akompaniować ` 


TEPE HOŻA 0 


Piękna Komedia Muzyczna 


ZŁOTE KOBIETKI 


oraz nowa rewia p. t. 
'BIBL'OTEKA MIŁOŚCI 


z Chmurkowską, Godlewską, Re- 
m Jankowskim i. baletem 
"Trzcionki. 


FILHARMONIA: 
; Pocz, 6, 8, 10. W sob. 
niedz. 4 
JEAN GABIN 
MICHELE | MORGAN 
w. arcydziele, które nie 
ma sobie równego p. t. 


LUDZIE 


s 


| 


BALKON: 75 gr. 


ATLANTIC STs 
WIĘZIENIE ; 
BEZ KRAT 


P, 5, % 3.15 
w roli gł. 


f 
Corinne Luchaire 5 


Dziś o 11 w. dod. seans ulgowy. 
Dziś o 12 i 2 poranki popularne. 


Opery i w Orbisie, | 


RWOSEESEDYT 
FAMA >ocz.'ost. to 


Dziś i jutro © 12 i 2 poranki 


Najwieksza gwiazda ekranu 
DANIELS DARIAUX w po- 
tężnym filmie produkcji franc. 


„Paryżanka” 


Ceny: 75 M i 1z}. p 


sxo - rear KOMETA 


Dwaj mężowie 
pani Vicky 


NA : SCENIE REWIA, 
mames eanes RITA RANMA eman aane 


„MAŁE QUI PRO QUO" 
Cukiernia Ziemiańska. Tel. 3.49-21. 


Maowiecka 12. Na pięterku. 
Dziś premiera 


WIELKA CZWÓRKA! 


Rewia aktualności politycznych i 
społecznych, Wykonawcy: Adolf 
Dymsza, T. Olsza, A. Bogucki, Ws. 
Orłow, S.: Górska, H. Kamińska, 1. 
Kozłowska, Z. Sykulska, 


OSTATNIE DHII | 


ZEE w > R R O O A OE e ŁR Z 
a „Wielka Rewia” pod ię A. Łasze wskiego. 


NAPRZUD! MARSZ! 


wspaniała rewia w 30. obraza ch: 


„Mira Zimińska, Carnero, A. Ha- 


lama, Kleszczówna, Skwiercz yńska, Chór Juranda, Krukowski, 


Konarski, Koziarski, 


Regro, Walter. 


Codziennie przedstawienia punktualnie 7.20 i 10 wiecz. 


_Ogłaszajcie s się w „Robotniku'” 
'Odbito w drukarni Sp. Nakładowo - Wydawniczej „Robotnik”, Warszawa, Warecka 7 


ORNINA OREAREN Nr. 336 wew 


Młodzi w walce o samorząd 
1 demokracje 


W niedzielę 27 listopada o godz. 
10.30 przed południem odbędzie się 
w sali teatru Ateneum, ul. Czerwo- 
nego Krzyża 20, 


WIELKIE ZGROMADZENIE 
MŁODZIEŻY 
pod hasłem: 


W WALCE O SAMORZĄD STO- 
LICY DEMOKRACJA ZWYCIĘŻY. 


Zgromadzenie zwołuje: WAR- 
SZAWSKI WYDZIAŁ MŁODZIE- 
ŻY PPS, SEKCJA AKADEMICKA 
PPS i SEKCJA MŁODYCH KLUBU 

DEMOKRATYCZNEGO, 
Przemawiać będą: KONSTANTY 
ANSELM, STANISŁAW . KUR- 
LAND, RAFAŁ PRAGA, LESZEK 
RAABE i przedstawiciel Wici, JE- 
„RZY, ŚWIRSKI. 


Akcja wyborcza 


OKRĘG L 

Dn. 27 (w niedzielę) o gódz.: 12! 
rano, w lokalu Klubu SSE ATI 
nego przy ul. Książęcej 4 m. 7, 
będzie się zebranie przedwyborcze 
dla inteligencji pracującej I Okręgu 
Wyborczego. 

Przemawiać będą kandydaci tow. 
tow.: Br. Ziemięcki i H. Raabe. 

W imieniu Klubu. Demokratyczne- 
go ob. Tytus Filipowicz, 


Dnia 27 bm. w niedziełę © godz. 
11 w lokalu dzielnicy Mokotów przy 
ut. Racławickiej 4, odbędzie się 
Wielkie Zebranie Przedwyborcze ro- 
botników, pracowników umysłowych 
i wszystkich ludzi pracy Mokotowa, 
Czerniakowa, Służewa,” Imielina, Po 
tok i okolic, włączonych do obszaru 
W. Warszawy. 

Przemawiają kandydaci. 

OKRĘG IL. 

W niedzielę 27 bm. o godz. 10.30 
w lokalu Cyrku „Corrida“. przy: ul. 
Częstochowskiej 

ZGROMADZENIE PUBLICZNE, 
Przemawiają tow. tow.: Zdanow- 
ski, Białas, Osóbka, m" i Pietrzy 


kowski, 


W poniedziałek 28 bm. o godz. 7-ej 
wiecz. w lokalu Grójecka 94 zebranie 


Sekcji Pracowników Umysłowych 
PPS i Klubu Demokratycznego, Za- 
rnieszkałych na terenie II Okręgu. 

O godz. 7.36 odprawa: wszystkich 
kierowników obwodów. Stawiennic- 
two obowiązkowe. 

OKRĘG TV. . 

W niedziele odbędą się trzy 

WIECE PRZEDWYBÓRCZE 
(IV okr. Śródm. Grzybów), a mia- 
nowicie: o g. 11 rano Królewska 
16 — I piętro, Zw. Szojerów. 

O godz. 12 rano Śliska 9-— I 
piętro Zw. Kelnerów. 

O godz. 5 pp. Aleje Jerozolim- 
| skie 36 — III p. Zw. zw 
| towców. 


Przemawiają kandydaci na ra- 
dnych ttow. St. Dubois, St. Sobo- 
| lewski, R. Miller, M. Synowiecki 
i inni. 


Przybywajcie licznie! 
OKRĘG V. 


W poniedziałek, 28 b. m. o godz. % 
wiecz., przy ul. Książęcej 4, zebra- 
nie mężów zaufania, kierowników 
prac wyborczych i członków organi- 
zacji, zamieszkałych 'w obwódach 9, 
10, 11, 12, 12, 14, 15 i 16 okręgu V. 

Po tym zebraniu odbędzie się põ- 
siedzenie plenarne Komitetu Wybor 
czego Okręgu V. 

OKRĘG XI. 

W ponied'iałek, dn. 28 b. m. od- 
będzie się w lokalu dzielnicy przy 
ul. Wolskiej 44 o godzinie 6 m. 30 
Zebranie towarzyszy i sympatyków 
z obwodów: 1, 2, 3, 5, 6, 7, 8, 9.1 
10 (ul. ul. Chłodna, Ogrodowa, Wro 
nia, Krochmalna, Grzybowska, . Tò- 
warowa, Przyokopowa, Leszno,, Woł 
ska. 


We wtorek, dn. 29 b. m. odbędą 
się w lokalu czielnicy przy ul. Wal. 
skiej 44 o godzinie 6 m. 30- Zebra» 
nie prezydium Komitetu Wyborcze 
go wraz z tovarzyszami z A. Sn 
oraz Zebranie towarzyszy i sympa- 
tyków z obwodów — 11, 12, 13, 14, 
15, 19 i 20. 


OKRĘG XIV, 


26 listopada (sobota) © godz-"7130 
wiecz. w sali Związku Rob. Chemicz 


w niedzielę, 27-go 
10.30 rano w lokalu Związku Rob, 
Budowlanych, Kacza 7, odbędą s się. 
ZGROMADZENIA DLA WYBOR- 
CÓW XIV OKRĘGU, 

Przemawiać będą tow. tów. Lud- 
wik Cohn, Stanisław Dubois, Stefa. 
nia Krygierowa, Edward Szulewski 
i inni. 


pł 


Uroczysta Akademia 20-le(ia ME 


dla mieszkańców Annopola, N. 
Bródna, Pelcowizny į okolic odbę- 
dzie się w niedzielę 27 bm. © wy 
10 rano w sali kina „Klub“, - 
Białołęcka 51, dom ZZK.. 

Wstęp bezpłatny za ` kartami 
wstępu, które otrzymać można w 
lokalach: Dzielnicy PPS „Annopol“ 


ul. | ul: pianeta 51. 


N. Bródno, ul, Białołęcka 51, Dziel- 
nica PPS „Pelcowizna”, ul. Jabło- 
nowska 6, oraz w lokalu Koła ZZK 


sa i bogata część artystyczna, 
specjalnie przygotowana na 20-le- 
cie Niepodległości Polski. 


Kronika organizacyina: 


Warsz. Organizacja PPS. 


Posiedzenie Wydziału  Wykonaw- 
czego Warsz. Kom. Wyb., z Prezy- 
dium Rady Zawodowej. i łącznie z 
przewodniczącym Okręgów wybor- 
czych; odbędzie się. dnia 28 b. m. o 
godz, 7 wieczór ul, Długa 21. 

Zebranie Dzielnicy „Starówka“ 
odbędzie się dziś, w sobotę, o godz. 
7-ej wieczorem, w lokalu ul. Długa 
21 m. 8. 

Dzielnica Mokotów PPS. (ul. Ra- 
cławicka 4) urządza w sobotę o g. 
5 m. 30 Wieczór żywego słowa z 
udziałem  „Wujaszka radiowego" 
Henryka Ładosza i Sceny Robotni- 
czej. 


Z życia Młodz'eży P.P.$. 


KOŁO MŁODZIEŻY PPS. „OCHOTA*, 


W niedzielę, dnia 27 b. m. o godz. 
5 ppop. odbędzie się w lokaln dz. Ocho- 
ta, nl. Grójecka 94 

UROCZYSTA AKADEMIA. 
poświęcona pamięci tow. tow. Ignacego 
Daszyńskiego i Jerzego  Michałowicza. 

Na program złożą się przemówienia 
ttow. Cymermana i Hermana: oraz część 
artystyczna, 


SEKCJA AKADEMICKA P. P. S. 
wzywa wszystkich swoich członków 
i kandydatów do przybycia w 'sobo- 
tę dn. 26 b. m. do lokalu do Śród- 
mieście o godz. 7 wieczorem. Spra- 
wy bardzo ważne. 

Również . wszyscy członkowie i 
kandydaci 8.A.P.P.S. winni być obec 
ni o godz. 10 rano w niedzielę ‘w 
teatrze Ateneum. 


Z Rady Zawodowej 


We wtorek dnia 29 listopada o 
godz. 18.30 w lokalu Związku 
Kelnerów i Kuchmistrzów ul. Śli- 
ska 9 — Į p. odbędzie się _. 


KONFERENCJA ZARZĄDÓW 

ZWIĄZKÓW ZAWODOWYCH : 

Na porządku dziennym Wybo- 
ry do Rady Miejskiej w Warsza* 
wie. 

Na Konferencję powinny przy- 
być Zarządy Związków w kom. 
plecie—w szczególności zaś Przę- 
wodniczący, Sekretarze i Skarb" 
nic 

Zadie Oddziału brakować 
nie może. 


T.U =R. 


WARSZAWSKI ODDZIAŁ TUR 
organizuje w bieżącym tygodniu nā- 
stępujące odczyty: 

Sobota 26 listo 
Lokal TUR. (AL 3-go Maja 2) mn 
t. „Socjalizm a obrona państwa”, 
Ref. tow. Stanisław Chudoba. 
Niedziela 27 listopada. 
Wycieczka na wystawę: „Wczo* 
raj, dziś i jutro“ o godz. '10.ej. 
Zbiórka na dziedzińcu Muzeum Na- 
rodowego (Al. 3.go Maja 13) Kie- 
rowniczką wycieczki jest tow. Anna 
Stamirowska, Zapraszamy do licz- 
nego wzięcia udziału w tej R ra 
kształcącej wycieczce. 
Poniedziałek, 28 listopaad. 
Zebranie Rady Okręgu Warsząw= 
skiego Czerwonego Harcerstwa T. 
U. R. o godz. 19 w lokalu pzy Al. 
3-go Maja 2 m. 68. 


R. T. ds A 


ROBOTNICZE TOWARZYSTWO 
TURYSTYCZNE. 

organizuje, w dniu 27 `b.: m. 
wycieczkę na Mogiłę Powstańców 
w Puszczy Kampinowskiej. 

Zbiórka o godz. 8.30, ul. Oko» 
powa przy Powązkach (stacja du- 
tobusowa). 

Koszt wycieczki zł. 2,—, 

W razie niepogody wycieczka 
nie odbędzie się. 


